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Zwycięstwo patzycia odpowiodzialności 


Kraków, 18 niarca. 

Ukończony we wiorek rano — po cuiona- 
enem posiedzeniu drugi ogólno pciski 
Zjazd Organizacji Sjonislycznej rozpoczął 
swć obrady pod jak najgorszemi auspicjami. 
Zanosiło się na to, że rozpętana nieopatrznie 
agiiacja dookoła „ugody“ rozbije jedność i 
zwartość polskiego sjonizmu. Agilacja ta 
o jej formach i nastrojach wolimy dzisiaj już 
nie wspominać — usunęła calkowicie w cień 
właściwą pracę i właściwe problemy sjenisty 
czne. Nie twierdzimy oczywiście, iż „polityka 
krajowa” nie jest praca sjonistyczną. Ak na- 
wet najzagorzalszy „polityk krajowy“ przy- 
zny, że w orbicie zadań sjonisiycznych musi 
jednak na pierwszem miejscu stać — Pałesty- 

na. Musi zwłaszcza pierwsze miejse* zajino- 

wać Palestyna w obecnej chwili ciężkiego 
kryżysu gospodarczego, przez jaki kraj prze- 
chudzi, w chwili, kiedy nadzieje, wiązane do 
tad z projektem rozszerzenia Jewish Agency. 
okazują się złudnemi, a cały ciężar o ipowte- 
"dgzialności za wybudowę żydowskiej siedziby 
narodowej spada wyłącznie na barki świało- 
wej Organizacji Sjonistycznej. W takin mo- 
mencie rozbicie najpoważniejszego — nie co 
do siły finansowej, ale co do liczebności i tre- 
ści żydowskiej odłamu organizacyjnego 
byloby grzechem nie do darowania, byliobw 
wprost zbrodnia wobec sjonizmu ji żydostwa. 
A na takie rozbicie organizacji ogólnossjeni- 
slvcznej w Polsce zanosiło się przy otwarciu 
zakończonego onegdaj Zjazdu. 

Co stanowiło właściwie kość niezgody? (co 
roznamiętniało umysły i z najlepszych towa- 
rzyszy partyjnych czyniło zwalczających się 
zaciekle į wprost osobiście — wrogów? Nie- 
szczęsna „pryncypjalność'*! Co do konieczno- 
ści polityki, dążącej do pełnego porozumienia 
z państwem, narodem i społeczeństwem pol- 
skiem, niema w obozie sjonistycznymm dwóch 
zdań. Jednym z fatalnych skutków ostatnich 
walk w lonie Koła Żydowskiego i sjonizmu 
polskiego jest właśnie ta okoliczność, że spo- 
łeczeństwo polskie mogło na tej podstawie 
nabrać przekonania, iż jedna część sjonisłów 
jest za porozumieniem, a druga przeciw, iż 
jednu część sjonistów jest bardziej wobec pań 
stwa lojalną, a druga mniej lub wcale nic lo- 
jalną. Tymczasem tak nie jest, i nigdy tak 
me było! W tym zasadniczym punkcie jest 
sjonizm polski absolutnie zgodny i jednomyśl 
ny. Z drugiej strony niema w Sjonizmie pol- 
skim prawie dwóch zdań co do kwestji, jakim 
winien być stosunek naszej reprezentacji par- 
famentarnej do obecnego rządu, który na ca- 
łej linji — ugody nie dotrzymał. Niema 
dwóch zdań co do stosunku naszego do rządu. 
który polityki eksterminacjj, przedewszyst- 
kiem gospodarczej, wobec ludności żydow- 
skiej — nie złagodził ani na szczyptę. W iych 
fiwóch kierunkach jesteśmy wszyscy jednego 
zdania. Wszystko zaś, co leży poza tem, jest 
tzczą i jałowa — pryncypjalnością. Wiemy 
Zaś, że nic tak nie roznamiętnia, nic tak nie 
U jęki umysłów w stan gorączki į wrzenia, 
Bak właśnie walka o zasad y. Jak dalece 
walka przedzjazdowa była taką walką o „za- 


Bady”, a nie o rzecz samą, wynika najdobi. | 


| 
| 
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niej z faktu, iż nawet w kwestji stosunku 
naszego do innych mniejszości narodowych 


w państwie (razem z niemi, ale tylko o ile to 
leży w naszym nieresie i o ile nie koliduje 
ło z interesami państwowości polskiej!) byli- 
śmy wszyscy ze sobą zgodni. Kłóciliśny się 
ciągle i staczaliśmy zacięte harce į homeryc- 
kie boje — jedynie i wyłącznie o., słowa, 0... 
zasady. Harce i boje — najgorsze į najnichcz- 
pieczniejsze, ho nie oparte o fundament kon- 
krelny i resiny, a zależne tylko od abstrakcyj 
nych formuł, dopuszczających dowolne ister- 
prelacje. 

Rozpoczął się tedy Zjazd warszawski pod 
najgorszemi auspicjami, toczył się przy akom 
panjamencie burz i gromów w almosierze do 
najwyższego stopnia podnieconej, a — zakoń 
czył się onegdaj rano wśród entuzjastycznych 
śpiewów „Hałikwy* į wśród ogólnej harmo- 
nji. Rezolucje polityczne, które podaliśmy we 
wczorajszym numerze, zostały jednomyślnie 
przyjete (tylko grupa „Al Hamiszmar* wstrzy 
mala sę ad głosowintu nau rezolucją mówią- 
cą o wysilkach pos. Dra Reicha okolo ugody), 
Zjazd wyraził zaufanie prez. Kola pas. Hart- 
glasowi, wyraził solidarność z jego programem 
wyłuszczonym na posiedzeniu Koła w dniu 
wyboru, oświadczył się (przeciw 6 głosum) 
za przejściem Koła do opozycji wzgłędem rzadu 
z powedu niedotrzymania przez rząd ugody. 
wkeńcu wyraził Zjazd życzenie w kiecunkn 


ogloszenia tekstu ugody. Zwyciężyło poczucie | 
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sia NIEDOKRWISTYCH 


HYGEA PERLE z-es. 
Naaczyciel(ka)fizyki 


poszukiwany (a) 


do klas wyższych (wł. VIEL). 


Oferty z odpowiedniemi załącznikami skierewać de 
Dyrekcji gimnazjów „Przyjaciół Wiedzy“ w Radomiu. 
. JE AR. UDOWA 


Sprostowanie. 


W jnseracie „Swiadectwo Pochodzenia Prawdziwych 
Win Warmel* firmy Henryk Bloch w Drohobyczu Nr. 60 
„Nowego Dziennika", strona 12 z dnia 14 b. m. zaszła 
pomyłka, a mianowicie w 15 wiersza Jaffa, dnia 28 
iutego 1526 ma być 1925. 


Waszędsia 
da nabyoia 


odpowiedzialności nad 
„pryneypjalnem'. 
Pierwszym pomyślnym rezultatem Zjazdu: 
sjonistycznego było onegdajsze posiedzenie 
Kola Żydowskiego, na którem deklarację pro 
gramową pos. Hartglasa przyjęte do wiado- 
mości wszystkiemi głosami  sjonistycznemi 
{przy wstrzymaniu się Agudy). W ten sposób 
— miejmy nadzieję — uprzątnięto gruzy do- 
tychczasowych wałk i nieporozumień, torując 
naszej reprezentacji parlamentarnej drogę dv 
owocnej i produktywnej pracy. Położenie ży- 
doslwa polskiego jest tak smutne į groźne, że 
tylko największy, zjednoczony wysiłek wszyst 
kich naszych reprezeniacyjnych sił  społecze 
nych zdola przynieść nam ulgę i ratunek, 


W. B. 


roznamięlniewiem 
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Rozłam wśród folikistów 
Posel Pryłucki składa mandat 
poselski? 

(Telefonem od naszego korespsadcnta) 

Warszawa, 17 3. (Ln) W łonie partji folki- 
słów od dhuższego czasu jsiniały różnice zdań, 
które doprowadziły do rozłamu tej partji. Za- 
łożono nową grupę pod nazwą Żydowskie 
stronnictwo demokratyczne. Różnice zdań za. 
ryswują się między posłem Pryłuckim a radą 
naczelną z jednej strony a członkami stron- 
nictwa z drugiej strony. Pos, Pryłucki wyje- 
chał zagranicę i jest bardzo możliwem, że zre 
zygnuje z mandatu poselskiego, 


Rada Naczelna Piasta obraduje 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 17 3 (Ln) Dziś obradowala rada 
naczelna Piasta pod przewodnictweim posla 
Witosa, przy udziale delegatów wszystkich 
województw Rzeczypospolitej. Referat o syp 
tuacji politycznej wygłosił pos. Wilos, poświę 
cając w swem przemówieniu szczególną uwa- 
gę wypadkom politycznym, które poprzed.iły 
powostanie obecnego rządu koalicyjnego. 

Relerat o sytuacji gospodarczej państwa 
wygłosił min. Osiecki, przedstawiając zamie- 
rzenia į wysiłki rządu koalicyjnego w kierun- 
ku poprawy sytuacji gospodarczej, bilansu 
handlowego i płatniczego jà w kierunku obni- 
żania kosztów produkcji w przemyśle. 

Wicemarszałek Dębski wygłosił referat o 
aktualnych zagadnieniach polityki zagranicz 
nej. Min. Kiernik złożył sprawozdanie z dzia- 


lalności członków Piasta zasiadających w ga. 
binecie koalicyjnym. 

Po rceferatach wywiązała się dyskusja. Na- 
rady rady naczelnej potrwają dwa dni. 


(en. Zagórski zawieszony w Bizedśwania 


(Telefonem od nasznage korspnndonia) 

Warszawa, 17 3. (Ln) Min. spraw wojsk, 
gen. Żeligowski zawiesił w urzędowaniu gen. 
Zagórskiego w związku z wyrokiem zapadłym 
na wczorajszej rozprawie przeciw red. Stpi- 
czyńskiemu, Sprawa będzie rozpatrywana 
przez generalski sąd honorowy. 4 


Prace nad prowizacjim badietowem 


(Teicfonem o mamego k 

Warszawa, 17 3. (Ln) Dnia 15 bm. odbyło 
się posiedzenie delegatów min. skarbu, na któ 
rem dyrektor departamentu budżetowego mim. 
skarbu p. Grodyński przedstawił zasady, ne 
jakich opierać się ma prowizurjum budźeto- 
we na okres od 1. kwietnia br. Nowe prowi- 
zorjum jest konieczne z tego względu, że do- 
tychczasowe prowizozjum kończy się 25-g0 
marca. 


Projekt ustawy dentystycznej 
znajdzie się na plenum Sejmu 
w przyszłym tygodniu 
(Telefonem od naszego Korespondentaf 
Warszawa, 17 3. (Ln.) Projekt usiawy, den 
tystycznej znajdzie się w sejmie na jednem z 
posiedzeń, które odbędą się w przyszłyin ty- 
godu. Rząd ze swej strony zapowiada po 

prawki do tego projektu, 
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Popieraj akcję posadhową Stow. „dej e 
Mik. prew rejstowych żąda p 


Prr- e 


yiszedia budżetu armji 


jednomyśiny sprzeciw komisji budżetowej. 
i (Telefonem od naszego korespondenta) 


Warigawa, 17. 3 (Ln) Sejmowa komisja budżeto- 
jwa poświęciła dzisiejsze całodzienne posiedzenie 
glalszenu, rozpatrywaniu budżetu min. spraw woj- 
wych. Pierwszy przemawiał min, Żeligowski. Na 
s przemówienia ministra posiedzenie zostało uzna 
e za tajne. Min. Żeligowski oświadczył, że będzie 
się domagał od rady min. powiększenia budżetu woj 
|akowego w Niektórych dziedzinach. 
«Pos Michałak (NPR) wypowiedział się przeciwko 
jodwyższeniu budżetu. 
"Pos. Rozmarin (Kola Żydowskie): Z wywodów p 
(ministra wynika Że armja nasza nie jest dosłale- 
(cznie przygotowana na wypadek wojny. 54 Znaczne 
aki w wyszkoleniu, uzbrojeniu i umundurowaniu. 
Wszystko wykazuje, że Kierownictwo wojskowe 
'mieodpowiedni sposób używało funduszów przy- 
anych ma cele wojskowe. Jest rzeczą Sejmu przy- 
ądnąć się tej gospodarce. Mowca Zzapyiuje. co się 
ało z pożyczką francuską, która wynosiła swego 
u 300 miljonów franków i to wiedy, kiedy kurs 
ka był dość wysoki. Budżet wojskowy używany 
więcej na cele konsumpcyjne. Administracja 
ji nie stoi na wysokości zadania. Mowca przy- 
za fakt, że intendantura łwowska płaciła po 200 
300 zł więcej za Żyto, mimo że miała tańsze oferty. 
tawcy wujskuwi rekrutują się z aierzystów. Sły- 
Ć głosy, że stoją za nimi Sironniciwa polityczne, 
które w ten sposób zasilają kasy partyjne. 
 PiPrzechodząc do sprawy przedsiębiorstw państwo 
wych, które mają dostarczyć armji amunicji i bro- 
mk mowca Stwierdza, że przedsiębiorstwa te, które 
powstały wyłącznie z funduszów państwowych, wy- 
mia znaczne sumy na utrzymanie dzienników nie 
mających nic wspólnego z przemysłem wojennym. 
Mowca przytacza fakt, że pod pozorem popierania 
przemysłu krajowego, odrzucono ofertę zagraniczną 


na dostawę siodeł o 40 procent niższą. Mimister wy- 
stąpił z żądaniem podwyżki budżetu, twierdząc, że 
znajdzie w społeczeństwie zrozumienie. P. minister 
jednak myli się, bo nawet w tych kołach, które 
z największą troskliwością odnoszą się do spraw 
armji panuje przekonanie, że wydatki na nią w dzi- 
Siejszej sytuacji są wygórowane i dłalego nie może 
być mowy o podwyższeniu budżetu, 

Mowca stwierdza w dalszym ciągu, że budżet na- 
wet w tej wysokości, w jakiej przedstawił go wczo- 
raj referent, nie jest do zrealizowania. W najbliż- 
szych dniach min. skarbu przedłoży  prewizotjum 
budżetowe, przedstawi stan finansowy państwa i Spo 
łeczeńsiwo dowie się od ministra, że nie tylko niema 
sposobu Zreałizowania budżetu w Wysokości miljar- 
da 700 miljonów, ate wobec defiCytu za styczeń i lu- 
ty nie będzie immożnoscj zrealizowania nawet budżetu 
w wysokości półtora miljarda, Min, Żeligowski po- 
winien uwzględnić sytuację gospodarcza państwa 
i fakt Że rezultat wojny nie jest zależny wyłącznie 
od stanu wyszkolenia armji, ale także od Stanu go- 
smodarczego panstwa. > 

Pos. Iłarusiewicz (ZLN) motywuje konieczność 
oszczędności w budżecie wojskowym i uważa pod. 
wyższenie budżetu za niemożliwe. 

Z kolki przewodniczący komisji pos. Głąbiński 
zwrócił uwagę, Że dotychczas przedstawiony budżet 
Wojskowy nie jest zrównoważony. Dlatego zwróci 
się do rządu z propozycją, aby jeszcze przed trze- 
ciem czytaniem w komisji, rząd przedstawił pewne 
wTioski, zmierzające du usunięcia niedoborów, niv- 
domagań, które jeszcze istnieją. Mimo. że komisja 
uchwaliła przeprowadzić pewne oszczędności, mow- 
ca jako referent generalny budżelu uważa Za niemo- 
liwe podwyższenie .budże!n w ogólności, a w szcze- 
gólności budżetu min. spcaw wojskowych. 


Podatek od lokali wynosić będzie 10 proc. 


czynszu przedwojennego 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 17 3. (Ln) Na dzisiejszem po. 
fefedzeniu sejmowej Komisji skarbowej odby- 
ło się drugie czytanie projektu ustawy o po- 
„łatkach od lokali. Uchwalono wysokość tego 
„podatku wedle propozycji rządu na 10 pro- 
leent przedwojennego czynszu, pobieranego w 
dniu 1 lipca 1914 r. Płatności tego podatku 
następować będą w ratach kwartalnych. 

t Pos. Furbstein postawił wniosek, aby staw- 
„Ki wynosiły tylko 6 procent, motywując to 
„Sem, że de facto podatek ten będzie wynosił 
0 procent, przy lokalach większych, które 
płacą już dziś 50 procent czynszu przedwojen 


nego, a przy lokalach mniejszych, które dziś 
placą 38 procent czynszu przedwojennego, 
podalek ten będzie wynosił 30 procent. 

Wniosek pos. Farbsleina upadł wobec cze- 
go został ogloszony jako votum mniejszści. 

Ponadlo uchwalono zasadę, że podatek po- 
wyższy ściągany będzie wprost od lokatorów, 
a nie od właścicieli domów, jak się obecnie 
dzieje w niektórych miastach. Na wniosek po 
sła Kozłowskiego (ZLN) uchwalono, że nad- 
wyżki państwowego funduszu rozbudowy prze 
znaczone będą na krótkoterminowe pożyczki 
dla gmin miejskich. 


Rozruchy antyżyd. w Rumunj i trwają nadal! 


(Telegram wiasmy „Mowoge Dziennika") 


Berlin, 16. 3 ŻAT. Z Jas nadeszła wiadomość o 
dniszych rozruchach antyżydowskich zorganizowa- 
mych przez miejscowych studentów rumuńskich. 
IW. mieście panuje panika nie do vpisania, Sklepy ży 
dowskie są Zamknięte, a okiennice mieszkań zasło- 
nięte nawet w dzień. Żydzi nie moga jeżdzić tram- 
wajami, ponieważ chuligani zatrzymują wagony tran 
majowe i biją wszystkich pasażerów Żydowskich. 


Studenci żydowscy: Nader, Stern, Kohn i Stifter od- 
nieśli bardzo ciężkie obrażenia cielesne, tak że po- 
gotowie ratunkowe musiało ich przewieźć do ży- 
dowskiego domu akademickiego, gdzie przebywają 
również inni ranmi studenci żydowscy. Żydowski 
dom akademicki robi wrażenie szpitala. Prawie 
wszyscy mieszkańcy domu akademickiego są oban- 
dażowani. 


* . Kronika telegraficzna 


= (D) W Tieti rozpoczął się dzisiaj przed sądem 
A proces morderców Matteottiego. Dziś 
odczytano akt oskarżenia. Wdowa po Matieottim zinu 
szona została do zrzeczenia się powództwa Cywilne- 
go. W. liście do prezesa sądu pisze, że z powodu 
jednostronnie przeprowadzonego Śledztwa nie we- 
mie udziału w rozprawie. 
— (D) Bankier florencki Giovanni Gindotti zbiegł 
dzisiaj w niewiadomym kierunku, zostawiając dług 
 « wysokości 2 miłjonów lirów. Wdowa po Caruzie 
i stratę pół miljona lirów. 


— (D) Dwóch duńskich lotników wojskowych 
przedsięwzięło dzisiaj lot Kopenhaga—Tokio. Dzia- 
siaj wylądowali oni w Beriinie, jako w pierwszym 
etapie podróży. 

— (D) W wielkim składzie zwierząt w Nowym 
Jorku wybuchł pożar. Spłonęła wielka ilość drogo- 
cennych okazów żywych małp. 

— (Ln) Sejmowa komisja zdrowia publicznego 
kontynuowała dyskusję nad projektem ustawy o za- 
kładach leczniczych i kosztach leczenia w szpitalach 
publicznych i o sposobie ich ściągania, _ 


— 


ofiarujcie i zbierajcie ofiary 


dla wana głodujacych braci. 


sk wood 
LISTY Z KRAJU. 


DRKOŻERIE LYĆ. Sanke pietra w Rze 


(Kor. wł.). Rzeszów, 15 marca, 

Pauperyzacja kupiectwa żydowskiego,  Spowodo+ 
wana „operacjami“ na niem dokonanemi przez ,„Znae 
chora“ Grabskiego z jednej strony, a bierność rządą 
i instytncyj finansowych przez państwo dotowanych 
z drugiej sirony, wywołały żywą dyskusję, toczącą 
się od długiego Czasu Ww gronie kupców żydowskicłą 
i żydowskiego przedstawicielstwa parlamentarnego, 
Sprawa udzielenia pomocy kupiectwu Żydowskiemty 
nie schodzi też z porządku dziennego prasy żydowa 
skiej. Ankieta publiczna ‚Nowego Dziennika" wyka- 
zuje wielkie zainteresowanie kupiectwa żyd. tym 
problemem, przyczem równocześnie przedstawią 
nam rozpaczliwe położenie tego Stanu społecznego, 
którego członków można obecnie zarejestrować w ue 
rzędach pośrednictwa pracy i wciągać na listy beze 
rełłolnych. Śmiesznie to może brzmi, ale niestety 
jest lo prawdziwe. Ludność zubożała, nie jest w stae 
nie zaopalrzyć się w arlykuły pierwszej potrzeby, 
Do tego dolącza się brak kredylu, który przypięczę- 
tował był tak kupców, jak i konsumentów, (urzę- 
dników i robotników) dotychczas z kredytu u swych 
kupców korzystających. Taki jest ogómy w kilku 
zdaniach skreślony, stan kupieciwa Żyd. który i u 
nas nie jest lepszy, boć Rzeszów nie jest i nie możę 
siłą rzeczy, być wyjątkiem. Ten Smutny obraz a po» 
nadto zwinięcie oddziałów „Banku Małopolskiego“ 
i „Polskiego Banku Przemysłowego" w naszem Mie- 
ście spowodowało grono kupców do powzięcia pee 
wnych konkretnych uchwał, które po części zrealie 
zewano. Założono bowiem u nas „Bank spółdziel. 
czy kupców i przemysłowców z ogr. odp.*, który 
po zarcjestrowaniu swego Slałułu w tul. Sądzie 0-» 
kręgowym rozpoznał dnia 23 lutego br. swą działal- 
ność. Zadaniem owego banku jest: udzielanie wszel- 
kiego rodzaju kredytu (np. towarowego). przyjmo- 
wanie wkładów oszczędnościowych, inkasowanic wee 
ksli oraz załatwianie inych czynności w zakres bane 
kowości wchodzących. Bank pozostający pod facho- , 
wem kierowniactwem p. L. Chaima, od szeregu lat 
w dziedzinie bankowości pracującego, daje rękojmię 
sumiennego i skrupulatnego załatwienia spraw je- 
mu zleconych. Oczywisty jest rzeczą, że Dez pomocy 
kupców samych, kierownictwo nie podoła Swym Zae 
daniom, Bierne zachowanie się władz państwowych 
Wobec postulatów żyd. kupców zmusza tychże do 


samopomocy. I tutaj właśnie jest sposobność do 
czynów. Składanie drobnych nawet oszczędności, 


przyczyni się do ratunku niejednej drolmej cgzySiene 
cji. Oby prace tej instytucji przyniosły pożądane o- 
woce. Rad. ` 


RADOMYŚL. (Kor. wł.). 

Z okazji purim urządziła żydowska bibljoteka nae 
rodowa przedstawienie sztuki Gordina ..Der wilder 
Mensch“ pod reżyserją p. Vogellanga. W przedsta» 
wieniu wziął również udział chór męski pod kieroe 
wnictwem p. Eisenberga. W grze odznaczyli się PP. 
König, Schraub, Wind Węgrzyn. Warto zaznaczyć, 
Że wieczorek odbył się w tułejszem miejskiem kaSy+ 
nie przy udziale całej prawie miejscowej inteligen= 
cji, a także i wielu chrześcijan. Dochód przeznaczo: 
no na bibljotekę. Niedawno urządziliśmy dwa retee 
rały literackie p. Friedmana z Wadowic, a mianoe 
wicie o Jehudzie Hatewim i Perecn. 


Ustawa stemplowa w komisji senackiej 


(Telefonem od naszego korespondenta) HM 
Warszawa, 17. 3. (Ln) Senacka komisja prawni. 
Cza i skarbowo budżetuwa odbyły posiedzenie w 
sprawie projektu ustawy stemplowej. Referent Sen, 
Glogier wypowiedział si ę przeciwko wprowadzeniu! 
przymusu nctarjalnego w Małopolsce, natomiast 
oświadczył się za powierzeniem notarjuszom prawa 
wymiaru i ŚCiągania mależytości od aktów prawa; 
nych także na terenie Małopolski, motywując to koi 
niecznością unifikacji, 

Sen. Wurzel stanął W obronie projektu sejmowe» 
go. Po dyskusji przewodniczący stwierdził że wię- 
kszość mowców wypowiedziała się za zmianą prow, 
jektn sejmowego. Wobec tego odracza posiedzenie: 
komisji do przyszłego tygodnia. Na przyszłem posie» 
dzeniu referent przedstawi sformułowany wniosek, 
nad którym odbędzie się dyskusja, 
raza mi e jk oO 


kozpowszechniajie dowy Dremi 
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T LECON WYW CENNE | Rezultaty marcowej sesji 


z całemi orzechami polcra fabryka: 
A. Piasecki, $. A., iraków 


PRZEGLAD POLITYCZNY. 


Walka a B-gedzony aren rełocy 


Rozpoczęcie londyńskiej konferensji 

Międzynarodowa konfereucja pracy została 
onegdaj w Londynie otwartą przez angielskie 
go premjera Baldwina. W konferencji biorą 
udział prócz Anglji jeszcze Francja, Niemcy. 
Belgja i Włochy, Obecnym na konferencji jest 
też dyrektor międzynarodowego biura pracy, 
Alberi Thomas. Na pierwszem posiedzeniu 
wyglosił relerat angielski minister pracy. któ 
ry wyjaśnił, że zaproszono tylko ie pańsiwa. 


Które brały udział w konferencjach przygato- . 


wawczych i z któremi nawiązano pisemną 
wymianę zdań w sprawie ratyfikacj: konweu- 
cji waszyngtońskiej. By” jednak nic wywołać 
podejrzenia, że przediniotem obrad ma być 
specjalna konwencja, skierowana przeciwko in 
nym krajom, zaproszono Albertia Thomasa, 
by w ten sposób dać gwarancję, że konferen- 
cja będzie miała prawdziwie międzynarado- 
my charakter. 


kesgektywy wiosennej kampanji w Syrii 


Tak Francja, jak ; Syrja czynią gorączko- 
«we przygotowania do wiosennej ofenzywy. 
Próby de Jouvenela w kierunku komproriso- 
wego załatwienia konfliktu spelziy na niczewm. 
iW ostatnich czasach de Jouvenel uciekł się do 
tnyśli zwołania w Syrji konslytuanty, by w 
ten sposób odwieść zainteresowanych od 
zbrojnego powstania. Myśl ta jednak spaliła 
na panewce, gdyż Mahomelanie nie mają zbyt 
Wielkiego zaufania do rządu, pozostającego 
pod auspicjami Francji. Wojskowe polożenře 
Francji znacznie się polepszyło, przybyły świe 
Że wojska z Francji, a okręty przybywające 
do Bejrutu wysadzaja na ląd tanki i pociągi 
pancerne. Plany Francji polegają na tem, by 
południowy Libanon oczyścić z band, oraz 
wtargnąć do Djebel Druz, zająć Sueidę i 
stamtąd bombardować góry. Bombardowanie 
zapomocą aeroplanów wzgórz, zamieszkanych 
przez wojowniczych Druzów ma  doprowa- 
dzić do pokonania tego plemienia, które tyle 
krwi już napsuło Francuzom. 


Wszystkim Paniom, które brały udział w urządzeniu 
Keimaszu na rzecz żyd. Kuchni ludowej, duia 14 bm. 
a w szczególności WPp. Welinerowej. Biliżance, Stei- 
nównie, kierowniczce Szkółki frebl. w Podgórzu, Jazz 
bandu Z. K. S. „Matkabi*, wyrażamy tą drogą serde 
cżne podziękowanie. Wydział Stow. „Bejt-Lechem“ 


i 


| 
| 
| 
| 


Kraków, 18 marca. 

(KA Gdvśmy wczoraj na podstawie telegra- 
mów, otrzymanych wieczoręm pisali artykuł, 
zutylutiowany „Kompromis w Genewie ra Wi | 
downi“, nie moglismy przypuszczać, že póź- 
niejsze depesze. otrzymane o północy w ehwi- | 
li zamknięcia numeru obrócą w niwecz na- 
dzieje większości ludności wszystkich prawie 
państw europejskich. spragnionych pokoju i 
djatego pozytywnie do Ligi Narodów się ad- 
noszącej. Niestety upór Brazylii, względnie 
jej delegala Mella Franca, osobiście bądź co 
bądż zaangażowanego, uniemożliwiły dojście 
kompromisu do skutku. Na środowem posie- 
dzeniu Ligi Narodów zaproponował wobec te 
ge Chamberlain imieniem Rady Ligi odrocze- 
nie do września br. przyjęcia Niemiec do Ligi 
| 


Narodów i sprawy rozszerzenia składu Rady. 
W chwili, gdy to piszemy. nie zuamy jeszcze 
oficjalnej rezolucji plenarnego posiedzenia Li- 
gi Narodów, ale nie ulega najmniejszej wat- 
pliwości, że Liga Narodów przyjmie wniosek 
Chamberlaina. 

„Rezultaty obecnej sesji Ligi Narodów mu- 
simy ocenić z podwójnego punktu widzenia. 
Przedewszystkiem należy stwierdzić, że Locar 
no jako idea wyszło obronną reką z tego za- 
czarowanego kregu kotłujacych się. z blyska- 
wiczną wprost szybkością zmieniających się 
iulryg. Europa, obradująca w Genewie, oce- 
niając powagę sytuacji i wielka  doniosłość 
Locarna, jako widomego symbolu idej poko- 
jowego współżycia narodów, doszła do porc- 
zumienia się i przezwyciężyła trudności na 
pozór nie do pokonania. Liga Natodów wy- 


LISTY GENEWSKIE. 
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Ligi Narodó 

gi Naredów 
szla z tych zapasów nieco poszwankowana, ale 
wszystkie le przejścia wyjdą jej na dobre. 
Wysunięło bowiem na pierwszy plan wewnę- 
tezną konstrukcję Łigi i spostrzeżoną wadli- 
wość funkcjonowania jej aparatu. Dzięki Zae 
sadniczemu stanowisku Szwecji będą musiały, 
sprawy kompelencji Rady i plenum Ligi ulee 
pewnej i to koniecznej rewizji. Być może, że 
idea Pan-Europy będzie drogowskazem dla 
lej możliwej konsolidacji Ligi Narodów, być 
może, że znajdzie się inny sposób przeprowa- 
dzenia rewizji dotychczasowego systemu, ałe 
wszyscy konieczność tej rewizji sobie uświa: 
demili. 

A jeśli do oceny rezultałów marcowej sesfl 
Ligi Narodów przysłąpimy pod Kątem widzea 
nia interesów mocarsiwowych Polski, 
my zauważyć, że Polska w tych zapasach ode 
niosła duże powodzenie dzięki obmyślanej 
spokojnej taktyce p. Skrzyńskiego. Dobrze się 
stało, że p. Skrzyński nie ulegl hypnozie hi- 
słerji pp. Strońskich, nie. groził wystąpieniem 
z Ligi, nie wywoływał widma sojuszu z Mo- 
skwą, jako antytezy Genewy, chociaż z ca- 
łym naciskiem podnosił konieczność polskiej 
reprezentacji w Radzie Ligi. Gdyby p. Skrzyń 
ski był powolnem narzędziem  podszeptów. 
nerwowej taktyki naszych rodzimych antiło- 
carnistów, Polska wyglądałaby w oczach Eu. 
ropy — jak Brazylja. Szczere mu się więe 


należy uznanie za uratowanie honoru Polski, 
jalo poważnego” czynnika w gronie tych 


panstw, które z całą powaga odnoszą się Udo 
nowego porządku w Europie, porządku, zaini- 
cjowanego — Locarnem. 


Kryzys Ligi Narodów 


(Od naszego specjalnego sprawszdawcy). 


Gsnewa, 1£ marca. | 


Przesilenie genewskie doszło do punktu kul: 
ininacyjnego i nasuwa — jakikniwick będzie 
jego dalszy przebieg — poważne 
wszystkim którzy wierzą i wierzyć chcą da. 
lei, w wielką przyszłość Ligi Narodów. st. 
nienie i rozwój tego organizmu dadzą się bu- 
wiew pomyśleć tylko w związku z stophio- 
wem, ale ciągłem podporządkowywaniem m- 
tęresów państwowych i narodowych intere- 
som europejskim į ogólno-świalowyra. Podob 
nie, jak w etyce zmaga się rozsą'lek z instyn- 
ktem, tak w stosunkach między „uro lewych, 
waiczy idea solidarności międzynarodowej z 
potrzebami i interesami narodowam! każdora 
zowy triumf rozsądku nad instvekiem, tj. 


| 
refleksie 


solidarności międzynarodowej nad peirzeba- 
mi i interesami narodowemi, stanowi krok na 
przód na drodze do postępu i cywilizacji. W. 
praworządnych państwach musi obywatel, w 
zamian za korzystanie z praw, ponosić szereg 
ofiar: ogólno-państwowy interes ujęty w Poe 
stanowieniach konstytucji wymaga zawsze 
daleko idącego ograniczenia praw indywidual 
nych. Nie może też być inaczej w praworząd. 
nym organiźmie międzynarodowym, gdzie 
miejsce obywateli zajmują państwa i narody, 
Ewólucja Ligi Narodów musi dążyć do unor 
mowania współżycia narodów według wzoru, 
jaki daje współżycie obywateli jednego pań. 
stwa, W państwie stoj na straży prawarządr 
ności zbrojna siła wykonawcza, vulgo poli 


. Ld 
Z teatru 18. J. Słowackiego motnik, a miejsce po nim jeSzcze uie zoSłało o- 
< = r 1 è r bjętem. 
Li p AEO ae Pm ccc "Wyspiełiski „Weselem” rozpoczął walkę z upiora- 
ptem jery. mi, które wssały się w duszę polską i zatruwały jej 
m — i 
zdolność do czynu frazeologją, pustą  deklamacją, 
A L barwną, a kłamliwą maskieradą, narodowem „bała- | 
| Srebrne obchodził wczoraj gody nasz teatr ze swo- | muceniem się” 
ja świelną przeszłością. Czyneim nazwać można wy- „My jesteśmy *jak przeklęci 
stawienie „Wesela” Wyspiańskiego przez ÓwcCzesne- że nas mara, dziwo nĘCi, 
Ev dyrektora Józefa Kotarbińskiego. Boy w Swej wytwór tęsknej wyobrażni 
„Ploice o Wesclu“ wspomina o Henryku Sienkiewi- serce bierze zmysły drażni, 
czu, który pó przedstawieniu wyraził się: Albo ja żè ham oczy zaśzły mglami; 
jestem gralomanem, albo autor „Wesela“. A więc pieścimy się jeno snami,“ 
Sienkiewicz nie zrozumial .. Wesela". nie wyczuł głę- | mówi Wyspiański o caem współczesnem sobie po- 
bokiej ż losem Polski rozmowy, Co lembardziej jesz- | koleniu. Bo u Źródeł „Wesela“ leży glęboka Zwdu- 
Cze uwypukla odwagę p. Kotarbińskiego. mu poety, Czy Pulska jest jeszcze zdolną do czynu, 
eraz po 25 latach Żywola „Wesela”*, możemy o- | da wywalczenia zbrojną ręką niepodległości narodo- 
cenić olbrzyjniy jego doniosłość, wielką jego rolę | wego bytu. I nigdzie tej zdolności nie spostrzega, bo | 
w przetwarzaniu polskiej narodowej samowiedzy. | duszę polską przeżarła fikcja, Spopielił chochołowy 
„Wesele* rolę swą spełniło i przeszło do Panleonu | nastrój, do przetworzenia rzeczywistości do ujęciu 
polskiej literatury. Wszulkie zaś próby uczynienia | je; w żelazne klamry Światowładnej woli nie ma w 
z niego sztandarowego dzieła dla współczesnego po- | Polsce siły. 
kolenia uważać można Za sztuczną konstrukcję. A Dzisiaj gdy mamy Polskę niepodległa, Maduma 
może za dowód ubóstwu naszych czasów wyjałowie- | twórcy narodowego SUMienia boryka się z innymi 
Bia idei, skurczenia się duszy. Każda bowiem genc- | upiorami, krwawi Sobie duszę, serdeczna troską o | 
Tecja, jeśli żyje życiem właSnem, a nie zapożyczo- | treść tej zinartwychwstałej Polski, o idee nowe, 
oem, musi mieć swoją własną płomienną tesknote, | które z głębi SWej Najświętszej musi wydobyć tę- 
swój Własny z duszy płynący i duszę przejmujący | sknoty, Jest to właśnie melodja „,Przedwiośnia”, a 
krzyk. Nasze zaś pokolenie ma kilka wspaniałych | miedzy .Przedwiośniem* a „Wesełem* jest taka 
Ralentów lecz dotychczas nie włożyło do tornistra , przepaść, jak między koszmarnym, pelnym okrut- 
Tekiegoś poety buławy Hetmańskiej, Dlniega „story“ | nech zwid snem, n Nonnra rzeczywistością, Wy- | 


Żeromski umarł jako najtragiczniejszy w Polsce sa- 


siarczży wskazać na jedną chociażby postać Nośa. tb 
go pijanego rycerza PrzybyszewSZczyzny, byśmy %0- 
bie unaocznili całą, Że tak powiem  zienktualaońić 
„Wesela“. 

A jeduak zachowuje , Wesele“ wieczystą aktual- 
ność* potężnego dzieła natchnienia wielkiego poeły. 
Z zapartym oddechem przypatrujemy się owutnief 
scenie, gdy Chochoł przygrywa uŚpionyim weselnym 
biesiadnikoin, I mimowoli mówimy do siebie cicdam- 
ko, by nas tylko dusza naszą własna usłyszeć mogła, 
że i my jesteśmy marjonetkami szydłerczej, a niezna- 
nej, nawet przeczuciem nieogarniętej potęgi, że k 
nam do taktu przygrywa niesamowity chochoł. W. 
podziemiach naszej duszy łka ciho tęsknota za owymi 
złotym rogiem niebosiężnych naszych snów, które 
smy gdzieś na rozstajnych drogach naszego Życia, 
schylając się za czapką, z pawich piór, pogubi -k 
zalracili najświętszą naszą prawdę. najczystsze 'mi- 
sze piękno. 

Bo boskim pozostanie przywilejem wielkiego pos- 
ty. po przez granicy rzeczywistości tej kanwy |jegyb 
pomysłów dociec do granic nieskofńczomości i reki: 
Sijhem przejąć nas wzruszeniem. Każde wialkia daje 
ło jost modlitwą serca kochającego, jest świętą skatt 
Bi samolnego człowieka, który wWyszedłszy g ream 
Czasu sluję oko w oko z Bogiem — przeznaczinie. 
A że Wyspianski był poetą , dlatego do „Wessła” 
szłuczkej mic potrzeba dorabiać aktualności, bo - 
chowuje wieczystość aktualność rozmodłonej rosmo 


wy poety z Bogiem. 
br, M. Kanie. 
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ejani. Liga Narodów niema jeszcze pisanej 
Konstytucji dla politycznych praw i obowiąz 
ów narodów i nie ma również —- policjan- 
ta. Wszelkie zagadnienia i spory polityczne 
mogą być rozwiązane li tylko drogą pertrakta 
€eyj. zdążających do pogodzeniu sprzecznych 
śnteresów poszczególnych państw i sankejouo 
manych w końcu, proceduralnie przewidzia- | 
mym wyrazem woli Rady i Zgromadzenia Li- | 
gi. Niema wprawdzie Liga policji, ale na stra | 
ży wykonania jej woli sioi, į słać powinna, | 
( międzynarodowa opinja publiczna. Ludzie | 
wpływający najbardziej na kształtowanie się | 


tej opinji, a więc mężowie stanu, publicyści, 
dziennikarze itd., muszą stać się — oni prze 
dewszystkiem! — obywalelami Ligi Narodów 


$ w obrohie interesów swego państwa nie wol 
mo im posuwać się zbyt daleko i zapominać 
jo nadewszystko ważnych interesach Ligi. 
r W. aktualnym, konkretnym wypadku cho- 
| o rozwiązanie zagadnienia o dwojakim pod | 
kładzie: technicznym i politycznym. 'Techni- | 
czną stroną zagadnienia jest sam projekt re- 
organizacji Rady, Jego stroną polityczną jest 
żądanie przeprowadzenia tej reorganizacji ró 
ywnocześnie z przyznaniem stałego miejsca 
Niemcom. Rozważania na temat strony tech- 
micznej szłyby w kierunku zbadania koniecz- 
Bosci wzgl. pożyteczności rozszerzenia Rady 
oraz stwierdzenia, czy i jakiego rodzaju reor 
ganizacja Rady byłaby wskazaną, celem osią 
gnięcia sprawniejszego i bezstronniejszego jej 
'pmkcjonowania. 

Nie ulega watpliwości, że tak pojętego za- 
igadnienia nie chcianoby rozstrzygnąć ra obec 
ej, dla innego celu zwołanej sesji nadzwy- 
czajnej, lecz oddanoby sprawę Komisji, do 
zbadania i przedłożenia zebraniu  wrześnio- 
wemu. Nawiaserh należy stwierdzić, w imię 
prawdy, że projektowi powiększenia ilości 
miejsc stałych  sprzeciwiałaby się nietylko 
Szwecja, ale też bardzo wiele innych państw 
«zie reprezentowanych w Radzie, i 
ı Za decyzją natychmiastową przemawiaj ja 
Wiec tylko względy polityczne, wywołane fa- 
kiem wstąpienia Niemiec do Ligi i przyrze- 
czenia im w Locaruo stałego miejsca w Ra- 
dzie, Z czterech kandydatur (Hiszpanja, Pol- 
ska, Brazylja i Chiny) zasługiwała na bezzwlo 
ezne uwzględnienie tylko kandydatura pol- 
ska. Stanowisko Szwecji wykluczyło z góry 
możliwość jednomyślnego wypowiedzenia się 
Rady za miejscem stałem. Briand, po powro- 
ele z Paryża, pojął odrazu, że celem zailago- 
dzenia grożnego sporu musi poczynić daleko 
$dące ustępstwa i skłonić do ustępstw także 
innych. W piątek popołudniu zdawało się już 
wszystkim, że porozumienie doszło do skutku. 
Nie znano jeszcze treści propozycji Vandervel- 
dego (oddanie sprawy stałych miejsc Komisji, 
przyznanie Polsce natychmiast miejsca nie- 
stałego), ale nastrój był bardzo optymistycz- 
ny i mówiono ogólnie o bliskiem, szczęśliwem 
gakończeniu kryzysu. Dopiero wieczór Wy- 
siadł przed hotelem Beau-Rivage Luther z 
swojego wielkiego, masywnego auta i udał 
Bię do Chamberlain'a. Po krótkiej rozinowie 
wyszedł, niezwykle wzruszony i błady i 
wsiadł w milczeniu z powrotem do auta. Do- 
p'ero w późnych godzinach wieczornych do- 
wiedzieliśmy się u Brianda o treści propozy- 
eji i o odrzuceniu jej przez Niemcy. „Z na- 
szej strony posunęliśmy ustępliwość do naj- 
dalszych granic — Niemcy natomiast nie 
chcą ani na jeden cal odstąpić od swojego 

lerwotnego stanowiska. Nie mamy już nic 

powiedzenia. Teraz Niemcy mają głos". 
Nazajutrz panował w kołach dyplomatycz- 
nych nastrój niezwykle pesymistyczny i mó 
wiono poważnie o zerwaniu dalszych roko- 
wań i zanulowaniu traktatów locarneńskich. 
Zgromadzenie zebrało się celem uczczenia pa 
mięci Leona Bourgeois — niezwykłe „a pro- 
Pa — i celem uchwalenia funduszów na 
wę nowego pałacu Ligi Narodów. Dla 
wytłumaczenia stanowiska * niemieckiego ogło 
słł Stresemann długi artykuł w „Journal de 
Geneve“, a wieczorem zaprosił do siebie pra- 
sę t powtórzył jeszcze raz ustnie treść tego | 
artykułu. Kwintesencją tych długich wywo- | 
dów jest oświadczenie, że Niemcy są zwolen. | 
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nikami idei stworzenia nowych miejsc niesta 
łych w Radzie, ale nie mogą się oświadczyć za 
tem. lub owem państwem, jak dlugo nie sa 
same członkami Rady. Żadnej zasadniczej 
opozycji przeciw roższerzeniu Rady we wrze- 
śniu i przeciw przyznaniu niestalego micjsca 
Polsce nie mają. Żadna miarą nie mogą jed 
nak zgodzić się na rozszerzenie Rady pod- 
czas obecnej sesji nadzwyczajnej. Ta nieustę- 
pliwość Niemiec nie przysporzyla im dużo sym 
patji, podczas gdy stanowisko Polski. a szcze 
golnie umiarkowany spokój p. Skrzyńskiego, 
ogólnie się podoba. M. Kahany. 


POPIS 


Zyd. Tow. Gimnastycznego 
odbędzie się 


w niedzielę, dnia 21 bm. punktualnie o godz. 
11 przedpołudniem w teatrze „BAGATELA“ 


PROGRAM: 
1. Korowód; 
2. Cwiczenia dzieci (wolne); 
8. s uczenie (obręczami); 
4. ś uczniów (ciężarkami); 
5. s uczenie (laskami); 
6. m panów (wolne); 
7. F pań (maczugami). 
PAUZA. 


8. Cwiczenia chłopców na koźle i koniu; 


9. z uczenie na koniu; 

10. » panów na poręczach wysokich; 
11. pań na poręczach niskich; 

12. Piramidy. 


Pozostałe bilety w cenie od 1—3 Zł nabyć można 
u firmy WURM ı HERZOG, Grodzka 42 lub w Zyd. 
Tow. Gimn. Skawińska 2 od 7—9 wieczór, a w dniu 
popisu od godz. 9 ra 9 rano w w kasie teatru ode TSELAS, 


KRONIKA 


Kraków, 3 Nisan — [8 marca. 

— DYPLOMATA MEKSYKANSKI W KRA 
KOWIE. Konsul generalny i charge d'affaires 
mcksykański w Pradze p. Enrique Santibanez 
przyjeżdża w piątek, dnia 19 bm. rano do Kra 
kowa. Pan Santibanez zabawi w naszem mic- 
ście do niedzieli i odjedzie stął popołudniu 
de Warszawy. W Krakowie zamieszka w Ho- 
ielu francuskim. 

— SPRAWA RADY M. KRAKOWA Ria 
w poniedziałek 15 bm. rozpatrywana przez 
Najw. Trybunał administracyjny w Warsza- 
wie. Po wysłuchaniu zastępców  rozwńszanej 
lady Dra Grossa. Dra Klimeckiego į prot. 
Zolla, Trybunał zapowiedział ogłoszenie wy- 
roku na dzień 26 kwietnia br. i 

— SĘDZIOWIE PRZYSIEGLI NA KWIE- 
TNIOWĄ KADENCJĘ. W prezydium sadu 
okręgowego karnego w Krakowie odbyło się 
losowanie sędziów przysięgłych na Ilgą ka- 
dencję, rozpoczynającą się dnia 15 kwieinia 
br. Wylosowani zostali jako przysięgli głów. 
ni: Albinowski Miecz. inżynier, Armatys Tad. 
cplyk, Bartel Wład. urz, banku Bernal Józef 
urzędnik Tow. Wzaj. Ubezp., Borycnicht Józef 
właść. realn., Bośniacki Tad. kier. Tow. akc., 
Cegielski Winc. instałator, Chylewski Wiktor 
inżynier, Fedorski Zygmunt przedsiębiorca bu 
dowlany, Franzman Zygm. właść. kina, Gar- 
żyński Zygm. fotograf, Jabłoński Stan. wiaść. 
reain., Jarvszewski Bol. urzędnik kasy cho- 
rych, Kiljan Karol urzę. Tow. Roin.. Kender- 
ski Wacław dyr. banku, Korareich Stan. dyr 
banku, Kostka Stan. urzędnik Syndykatu Rol. 
Dr Kroo Jan prywalny, Krówczyński Stan 
aptekarz, Kurkiewicz Miecz. inżynier, Kwa- 
śniewski Wład. kupiec, Dr Lanckoroński Zbi- 
gniew właść. realn., Łojek Szczepan skład me- 
bli, Madeyski Karol urzą banku, Małyszczyc 
ki Stan. inżynier, Masłowski Bol. aptekarz, 
Mączyński Franc. budowniczy, Nizio Wacław 


bandlewiec, Poniński Adolf dyc. Synd. Roin.’ 


Potocki Apolinary urz. PTH, Raczyński Au- 
gust bankier, Regenstreif Zygm. inżynier, Sko 
cki Kazimierz urzędnik banku, Skowronek 
Józef urzędnik banku, Taszkowski Stanisław 
urz. banku, Tyszkiewicz Jan właść. ziemski. 
Przysięgli zastępcy: Barański Ant. kupiec, 
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Bąk Leon zegarmistrz, Bielecki Józci kupiec, 
Jabłoński Tad. fotograf, Kalinowski Jan kue 
piec, Karwat Karol cieśla, Kowalik jan krae 
wiec, Radwański Antoni kapelusznik, Zarema 
ha Aleksander kupiec. 

Losowaniu przewodniczył prezes Pele przy, 

udziale sso. Dr Hubaczka i sso. Świądrowkk. 
Prokuraturę reprezentował prok. Dr. Bason, 
a Izbę adwokacką Dr Bogdani. 
— TOWARZYSTWO MIŁOSNIKÓW KSIĄŻ 
Kł W KRAKOWIE urządza w dniach 19 i 20 
bm. w piwnicy golvekiej pod księgarnią Ges 
bethnera i Wolffa Aukcję zbioru  sztychów, 
i rycjn — obcych i polskich. (Cłiodowiecki), 
Eisen. Płoński, Norblin, Wyczółkowski į ine 
niy, Cena wywołania każdej ryciny: 1 złotyę 
Początek aukcji o godzinie 6-tej popoł. Wstęp 
wolny. 

— Z POCZTY. Z dniem 15 bm. wprowa« 
dzono relację telefoniczną Kraków---Kravsko 
(Czechosłowacja). Oplata za 3-minutową je- 
dnostkę rozmowy zwykłej 3 franki. 

Od dnia 16 bm. wprowadzono relację teles 
foniczną Oświęcim—Semmering. Opłata za 8 
minut, jednostkę rozmowy zwykłej w tej rea 
lacji wynosi 3 fr. 60 cent. 

Z dniem 20 bm. uruchamia się agencje po~ 
cztową Wierzbno powiat Miechów, Wojcwódz 
twe Kielce. Agencja ta połączona będzie z 
Urzędem poczt. Kraków 2 przez konwój po- 
czlowy Kraków— Posądza. 

— PO DLUŻSZYCH POSZUKIWANIACH wys 
Siedzono i aresztowano Józefa Nowaka z Wyciąż ja- 
ko czwariego sprawcę zbrojnego napadu rabunko- 
wego dokonanego w dniu 30 stycznia na mieniu 
Marcina i Marji Walczaków w Bieńczycach pow. 
Kraków. Nowaka odstawiono do sądu okr. karn. 
w Krakowie, w ślad za odstawionymi tam swego 
czasu jego Spólnikami Stanisławem  Chudziakiem, 
Janem Łodygą i Janem Prykiem z Wyciąż. Nowak 
przyznał się do uczestnictwa w napadzie rabunko- 
wym. 

— ARESZTOWANO i odslawiono do sadu Jacen 
tego Dziurę (lat 25) i Józefa Kanię (lat 28), którzy, 
dopuścili się szeregu kradzieży mieszkaniowych 
w Woli Bato.skiej, między innemi na szkodę Kazi- 
mierza Bistrygi, któremu Skradli garderobę znacznej 
Wartości. Rzeczy skradzione w Całości odebrana. 

— KRADZIEŻ W FABRYCE WATY. Organa 
ckspozytury Śledczej uresziowały Słanisława Mą- 
czyńskiego (lat 26), z Balic i Franciszka Kuszubę 
(lat 28) z Rząski, którzy w nocy z 6 na 7 bm. Skraa 
dli ze zamkniętego biura fabryki waty Stanisława 
Abrahumewicza przy uł Jułjasza Lea maszynę do 
pisania i pasy popędowe. Skradzioną maszynę odes 
brana i zwrócone poszkodowanemu, zaś Mączyńskie- 
go i Kaszubę odsławiono do aresztów sadowych. 

— ZŁODZIEJE W KIOSKU. Helena Porniowa 
właśc. kiosku przy ul. Lubicz l. 18 doniosła do pos 
hcji, że dnia 16 bm. skradziono jej z kiosku książ- 
kę ze znaczkami pocztowemi i stemplami wartości 
200 zł. 

= POŻAR w SKLEPIE. Dniu 16 bm. o godz. 
23.ciej wybuchł pożar w sklepie z przyborami no- 
rymberskiemi przy ul. Starowiślnej 1, 25. Ogień 
powstał od rozpalonego pieca, od którego zajęły się 
papiery. Wezwana straż pożarna ogień ugasiła. — 
Szkoda nieznaczna. 


e0——— 

— ODCZYT PROF. BUJWIDA na temat: „Wae 
runki odżywiania się w dzisiejszych czasach bezro- 
bocia*, odbędzie się w dniu 19 bm. o godz. 7-mej 
wiecz. w lokalu Związku Zawodowego Urzędników 


Prvwatnych, Kraków, Sławkowska 6. Po odczycie 
dyshusja. Wstep wolny. 
———0-6——— 
— „ZEBRANIE TOWARZYSKIE"  Przedśźwifu, 


polączonez dancingicm, a mające się odbyć w naje 
bliższą sobotę, 20 bm. w salach Towarzystwa Le- 
karskiego, wzbudziło duże zainteresowanie w kos 
łach inteligencji żydowskiej. Będzie to bowiem pos 
żegnalna w tym sezonie zabawa licznych przyjaciół 
sympatycznego związku akademickiego, którego im- 
prezy towarzyskie cieszą Się zasłużonym mirem. 
Ekskluzywny charakter zebrania zapewni uczeStnie 
kom swobodną, a miłą zabawę w ścisłem gronie, 

Dia uniknięcia ciągłych nieporozumień zwraca see 
kretarjat zWiązku uwagę, że na tę zabawę bezwzglę 
dnie zaproszeń nie wydaje się 382 

EB 

— ZWIĄZEK ZAWODOWY URZDNIKÓW PRY 
WATNYCH w Krakowie, urządza w sobolę dnia 20 
bm. w sali Saskiej przy ul. Św. Jana, £. 6 

WIELKĄ ZABAWĘ 

połączoną z kabaretem oraz różnemi niespodzianiiąa 
mi. — Dochód przeznaczony na Bezrobotnych człon” 
ków Związku. Zaproszenia wydaje Sekretarjai ge. 
£ku Codziennie w godzinach wieczornych. 
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Młapoly podatkowe właścicieli domów w Berlinie 


Berlin, w marcu. 

Jedną z najważniejszych i najbardziej za- 
wiłych spraw, której poznanie i rozwikłanie na 
stręcza niemało trudności, jest dla obcych wła 
Kcieiełi realności w Berlinie kwestja podntk:s- 
Wa. 

Czysty zysk, osiągany z dochodów, jakie 
przynosi dana realność, stoi w ścisłym związ 
ku z wysokością nałożonych podatków, a wy 
miar tychże zależnym jest znowu od sumien- 

o i fachowego prowadzenia spraw wlaści- 
klela domu przez obranego zarządcę. Arzkol- 
wick ustawa reguluje wysokość stawek podat 
%owych, jednakże jest rzeczą ogromaej wagi. 
& jaki sposób powstało obliczenie podstawy 
wymiaru podatkowego i jak dalece wykorzy- 
stane zostały wszelkie ulgi i zniżki przysłu 
gujące właścicielowi. 

Poniżej spróbuję dać krótki przegląd podat 
ków, dotyczących realności posiadanych w 
Berlinie. Przedewszystkiem trzeba tu rozróżnić 
awa rodzaje podatków: I. stałe podatki muie- 
sięczne, ciążące bezpośrednio na realności i z 
niej płacone į II. odrębne podatki roczne. pla 
gone przez właściciela, jako osobę Fizycznę. 

I, 

Podatki miesięczne przedsiawiają się następu 

aco: 

p u) podatek od nieruchomości. Oblicza się 30., 
biorąc 0'02 procent od wartości podatkowej nie 
ruchomości, (którą to wartość przyjmuje sę. 
jako równą w przybliżeniu przedwojennej). 
fen podatek służył dotychczas za podstawę 
Mo cbliczania innych. 

| b) małejski dodatek gminny — wynosił do- 
;tychczas 100 procent podatku wymienionego 
„pod a). Najnowszem rozporządzeniem, prze- 
iciw któremu podniosły się protesty. Został 
podatek len podniesiony do wysokści 142 i pół 
procent, z dzialaniem wstecz od kwielnia 
(1925 począwszy. Ponieważ ta podwyżka dopie 
'fo teraz weszła w życie, zatem nie byla do- 
frychczas ściągana od lokatorów  równocze- 
inie z czynszem mies., a co za tlem idzie nie 
wdprowadzano jej do tej pory do Kas poasiko 
wych; wobec tego sliaje się ona obecnie plat- 
nę naraz za 12 mies. wsiecz od 1. IV. 1325 do 
8). Ill. 1926 w wysokości 150 procent podat 
lku, wymienionego pod a), 

t o podatek domowo-czynszowy, który wyno 
ia od paru miesięcy 700 procent podatku pod 
la) wymienionego. Podatek ten jest obecnie 
[ważnym problemem ekonomicznym i toczą 
IGię co do niego walki na lerenie pariameniu. 
(Wynosi on około 28 procent czynszu przedwo- 
fiennego. Szczególnie przy tym podatku 'rzeba 


amieć bacznie na oku interes wlaściciela, po- 
mieważ w całym szeregu wypadków  przewi 
idziane są ulgi na korzyść właściciela wzgl. 


najemcy i to 1) w wypadku, gdy  hipoitezne 
obciążenie realności nie przekraczało w raku 
6914 — 20 procent wartości, 2) na rzecz upłaty 
procentów od długów hipotecznych, ib w 
wysokości procentów faktycznie zaplacić się 
mających. (Przepis ten posiadał ważność tył 
ko w 1-szym kwartale 1925 roku, a jak mija- 
$em sposobność zauważyć przy wykonywaniu 
gmcich czynności kontrolnych, wielu zarząd- 
tów nie zrobiło zgola żadnego użytku z przy- 
pługującej właścicielom ulgi), 3) W wypadku 
więżkiego położenia materjalnego najemcy. 

Gdy do sumy powyższych 3-ch podatków 

amy miesięczne należytości za czyszcze- 
mie ulic, wywóz nieczystości, wymiałanie ko- 
sminów etc. — dojdziemy do kwoty, odpowia 
Gającej 30 do 34 procent czynszu przedwojen 
mego, jak to miałem sposobność stwierdzić sta 

tystycznie w ciągu mojej praktyki. 
II. 

Osobiste podatki właściciela. 

1) Podatek dochodowy. Obciąża on w pro- 
Wresji od 10—20 procent zysk, jaki pozostaje 
właścicielowi z dochodów realności. u na- 
stręcza się zarządcy najlepsza sposobność do 
Hzielnego zastąpienia interesów swego MocJe 


—— 
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dawcy, ponieważ na punkcie obliczenia zy 
sku, o którym mowa, wyłaniają się zazwyczaj 
sprzeczności. Władze podatkowe stoją na sia 
nowisku, że nie można z dochodu polzącać 
wydatków na większe adaptacje, poczynione 
przez właściciela, ponieważ uskutecznienie ich 
zmierza do trwałego polepszenia substancji, 
a więc majątku właściciela. W takim wypad- 
ku warto czynić slarania o obniżenie wysoko- 
ści wymierzonego podatku. Według najnew- 
szego orzeczenia można odliczyć od nadwyżki 
dochodów, będącej podstawą wymiaru, kwotę 
przypadającą na amortyzację budynku 

wszelkie inne wolne od podatku kwoty. 

2) Podatek majątkowy; pobierany jest we- 
dle skali od 4—7 procent zależnie od wieiko- 
ści majątku. Wartość majątkowa, jaka przed 
stawia dom, oblicza się w specjalny sposób. 
a mianowicie odliczając od wartości przed- 
wojennej budynku 70, względnie 80 procent, 
na obniżenie wartosci. Podatek len płalny jest 
pocobnie, jak poprzedni w ralach kwartal- 
nych. Obecnie czynione są przygotowania, do 
tyczące zasadniczych zmian w odniesieniu do 
obu podatków; isinieje zamiar wprowadzenia 
stałych podstaw, tak, jak przed wojną, przez 
co płatnik nie podlegałby ustawicznym zmia 
nom przy obliczaniu wymiaru. 


Już ten krótki przegląd rzuca dostateczne 
światło na ważność i zawikłanie omówionych 
kwestyj, które się z każdym dniem kompliku 
ja przez wydawanie coraz to nowych rozpo- 
w. i poprawek. 

Bardzo ważną między innemi jest już DAS 
żej wspomniana kwestja, dotycząca zmiany 
podatku domowo-czynszowego. Ten pruski 
państwowy podatek, który jak wyżej wykaza- 
łem, dotąd był obliczany, jako wieloktolność 
podatku od nieruchomści, ma od 1 kwicinia j 
1926 wynosić ogółern 40 procent czynszu, bio 
rae za podstawę czynsz przedwojenny. (Do 1. 


oraz 
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ry płaci go, jako część PZeŁJ| zaw TR czynszu — 
właściciel domu jest w tym wypadku bezpła 
tnym urzędnikiem państwowym, odpowiada 
jacym za ściągnięcie i odprowadzenie tegoż 
podatku. 

Wyvjaśnię jeszcze pokrótce gospodarcze į for 
malne uzasadnienie wyżej omówionych podať 
ków. Przed wojną były domy prawie w calo 
ści obciążone hipotecznie i przeważną część z 
dochodów, jakie przynosiły czynsze, zużywa 
no na płacenie odsetek; właścicielowi zaś po» 
zostawała tylko niewielka nadwyżka z tych 
dochodów. Obciążenie to hipoteczne zostało 
przez inflację w zupełności usunięte, a przye 
wrócone zostalo dopiero przez ustawę walory 
zacyjną i to tylko w jednej czwarlej części dą 
wnej wysokości, przyczem siopa procentowa 
jest minimalna, Zatem przy zrównaniu się 
czynszów z wysokością przedwojenną, docho 
dy właściciela domu, plynące z tych czyns= 
szów osiągnęłoby kwotę kiikakroć przewyżł 
szająca dochody, jakie miał przed wojnę, 
I tu kladzie państwo rękę na tej ewentualnej 
nadwyżce, ściągając ją od właściciela w po- 
staci podatku domoworczynszowego, Oczekła 
wane jest teraz zatwierdzenie nowego proje 
ktu ustawy, który dolyczy tego właśnie zwią£ 
ku między podatkiem wspomnianym a ohni 
żeniem hipoteczneną przewkdziane są ulgi, 
obniżenia dla lych właścicieli, których nieru 
chiiomości po 31 grudnia 1918 były obciążone 
mniej, jak w 50 procent. W ten sposób właści 
ciel, którego kapitał tkwi w mało ubciążo= 
nym domu, ma zapewnione Oprocentowanie 
tegoż kapitału. 

Trzeba jednak zaznaczyć, że od korzystania 
z tej ulgi mają być wykłuczeni nabywcy z or 
kresu inflacji (według projektu ustawy ci, któ 
rzy nabyli domy między dniem 1. I. 1920, 
do dnia 15. listopada 1923, to znaczy do duia 
wprowadzenia stałej waluty, (czyli, że im nie 
będzie przysługiwać obniżenie podatku domo. 
wo-czynszowego. 

Jak z tego widać, kroi się na ważne, zasad 
nieze zmiany w ustawodastwie podatkowem Í 
jest rzeczą wielkiej wagi dla właścicieli reał: 
ności w Berlinie, aby byli należycie o tych 


kwielnia 1926, według usiawy państwowej | sprawach iniormowani, ponieważ . mają one 

czynsz osiągnie wysokość przedwojenną). | znaczny wplyw przy ocenie wartości danego 

Właściwie ciąży podalek ten na lokatorze, któ | domu. inż. arch, Henryk Schóngat. 
———————Q.0 


Z przemówienia mia. Zdziechowskiego 


Potępienie nadmiernych podatków 


samorzą dowych i 


i opłat socjalnych. — Dłaczego nke 


możemy otrzymać pożyczki? 


P. min. Zdziechowski, objeżdżając całe pań 
stwo, wygłosił tym razem w [zbie handlo- 
wo-przemysłowej w Poznaniu przemówienie 
prawie zupełnie zgodne z znanein jego prze- 
mówieniem niedawnem w Krakowie. Kilka 
tylko szczegółów nowych zasługuje na uwa- 
gę. I tak stwierdził p. minister, że należy 
pociągnąć do świadczeń podatkowych więk 
szą niż obecnie liczbę obywateli, mając przy- 
tem niewatpliwie na myśli szerokie warstwy 
rolników. Ponadto ciekawą jest ostra krytyka 
samorządów i nadmiernych opłat socjalnych. 
Mówił o tem p. Zdziechowski: 

„Można i należy mówić o zmniejszeniu 
przynajmniej na okres pewnegu czasu 
stabilizacji świadczeń na rzecz samorzą- 

> du (brawa). 

s O wzroście tempa wydatków samorzą- 
dowych świadczy fakt, że podczas, gdy 
zamknięcie kas za r. 1924 wykazało wy- 
datów w wysokości bez Górnego Śląska 
około 300 miljonów zlotych, co wydaje 
mj się i tak zbyt dużo, to preliminarze 
na rok 1926 przewidują w wydatkach 
496 miljonów zlotych. 

Tak samo trzeba poważnie zastanowić 
się nad ciężarami, wynikającemi z ubez- 
pieczeń społecznych (brawa), nad gospo- 
darką temi finansami (brawa) į tu daje 
się zauważyć ogromny wzrost wydatków. 
Wkładki z roku 1924 wszystkich ubezpie- 
czeń w państwie, z wyjątkiem funduszu 
bezrobocia, wynosiły 157.008000 zł, zal 


rok 1925 mam tylko dane, dotyczące B, 
zaboru pruskiego i widzę z nich, że uboz* 
pieczenia z wyjątkiem wkładek ne kasy 
chorych z 10 miljonów złotych w róku 
1924 podniosły się w roku 1925 do 18 mi- 
ljonów złotych. Gdyby wzrost wydatków 
na ubezpieczenia społeczne szedł w ś 
szybkim tempie, byłoby to nadzwyczaj 
niebezpiecznie i musiałoby to znaleźć swój 
wyraz w kosztach produkcji". 

O obecnym stanie widoków na pożyczkę za 
graniczną wyraził się p. Zdziechowski dość 
pogodnie ale bez żadnych konkretnych przy- 
rzeczeń: 

„Na łamach ukazują się informacje 
o pertraktacjach z „Bankers Trustem* w 
sprawie wydzierżawienia monopołu tyto 
niowego. Jest rzeczą nieshiszną przypu- 
szczać, że te pertraktacje się rozwijały. 
Zmieniła się tylko w międzyczasie forma 
stosunku ministra skarbu do tych perira 
ktacji, gdyż nie uważalem za wskazane Í 
możliwe w obecnym okresie udzieloną 0- 


pcję bankowi przedłużyć.  Przedewszyst= 
kiem musimy pamiętać, że hipoteka na« 


szego monopolu tytoniowego jest nbciążo= 
ną przez pożyczkę, zawartą we Włoszech 
i że przy pertraktacjach z kimkolwiek 
trzeba będzie przedewszystkiem wyjaśnić 
stosunek do wierzyciela, korzystającego 
z zapisu na pierwszym planie hipoteki t 
dopiero potem bliżej rozmówić się © WAa 
runki przeprowadzenia nowei tażtakczą 


Str. B 


„NOWY DZIENNIK”. piatek 17 mareg 


Nr. ME 


pa gruneie- Stanów Zjednoczonych, 
Wszystkie perlraklacje zawsze dotych- 
czas komplikują się zagadnieniem zaufa- 
nia do naszej gospodarki wewnętrznej. 
‘Trudności nasze są za granicą doskonale 
(znane i tu tkwi najwięksża trudność,. nie 
żaś w tych. czy innych warunkach. Głów 
ną więc jest rzeczą stworzyć warunki 
Zaufania, które jest potrzebne do emito- 
wania pożyczki na  Lmich warunkach. 
przedewszystkiem do _ uporządkowania 
domu wewnątrz”. 

Podkreślaliśmy już niezliczoną ilość razy, 
że bez przywrócenia praworządności i ' ładu 
wewnęłrźnego nie zdobędziemy zaufania Za 
granicą. Dobrze, że zrozumiał to. już p.” mint 
ster skarbu, ale, niestety, jak niewiele w. tym 
Kierunku dotychczas zdziałanofł: 


słoni ieki tłowiij ny uwolni 
Paire Barai atin aae j 


„Przegląd Kupiecki", organ Zwiążku słowarzy- 
Sz kupieckich Małop. zachodniej pisze: 
| „Z całego szeregu miast Wojewódziwa krakow 
niego dwihioiizą nas zażalenia zorganizowanego” KU; 
ipieciwa Żydowskiego, stanowiącego 70% płatników 
podatku obrołowegą że przy nominacjach członków 


ło komisy j szacunkowych — zignotowała Izba Skar. 


WBowa przedstawionych jej przez zorganizowane. kt- 
(pieczywo kandydatów. 

'Pytaja Się nas podatmicy, czy ma się u'nus powłó 
Wzyć iw, Co uczynili członkowie komisyj szacunka- 
Myd w Wiłeńskiem, tj. bojkotować posiedzenin Ko* 
misyj. Czy tego sobie Życzy krakowska Izba Skar- 

śmiemy wątpić". 

Łatwo sobie wyobrazić, jak będą wygladały wy- 
miary podatkowe wobec takiej obsady komisyj! 


Pierwsza w Polsce fabryka sztncznei wolny 7 tel- 


iniozy drzewnej | włókien rostinnych 


(W, przemyśle włókienniczym zanosi się na niezwy- 
kły przewrót. Wynalazek inż. francuskiego: Pelle- 
sina umożkwią produkowanie sztucznej welńy z. 
„Aczewnej cdllulozy i włókien roślinnych. Z przetwo- 


ru, jaki otrzymujemy z surowca drzewnego, przy. čas | 


siosowaniu systemu Pellerin'a otrzymujemy produkt 
o wyglądzie prawdziwego „jedwabiu, względnie pra- 


wdziwej Wełny, którego ko$zt nie przekracza 10, frs. . 


Ea 1 kg. Tak niski koszt produkcji zawdzięczać nas 
deży faktówi, iż przy zdstosowaniu systemu. Pelie- 
Fin'a osiąga Się większą produkcję przy mniejszym 
nakładzie pracy. Podczas gdy przy zastosowaniu iri- 
nych systemów otrzymuje się przy fabrykacji sziu- 
cznego jedwabiu w ciągu jednej minuty nić długości 
40 metrów, to przy Systemie Pellerin'a otrzymuje się 
w iym Samym okresie €zasu nić długości 200 me- 
rów. Otrzymany Surowiec nadaje się do wyrobu 
tak artykułów konfekcyjnych, jak dywanów 4 Wyro- 
bów dzianych, Sztuczny jedwab, i sziuczną wełnę 
można tkać Ż jedwabiem naluralnym względnie z 


wełną aaiuralną. Produkcją sztucznej wełny w Pol- | 


Bce Zainieresowało się Tow. Akc. Tomaszowskiej fa- 
bryki Sztucznego Jedwabiu, które odkupiło odl Twa 
„Snia Viscosa* w Londynie patent na Polskę, Budo- 
Wa Specjalnej fabryki, której zdolność produkcyjńa 
dosięgnie kilkudziesięciu tysięcy kg. dziennie, jest już 
Ba ukończeniu. Importujemy olbrzymie ilości wełny 


maturalnej i import ten obciąża bardzo silnie nasz 
bilans handlowy. Jeśli weźmiemy równocześnie pod . 


awagę bogaciwo leśne Polski to iprzyznać musimy, 
B wynalazek produkcji sztucznej A. posiada dla 
Polski pierwszorzędne znaczenie. (A. T. E.). 


Odroczenie zaleglosci podafkawych 


„Przegląd Kiupiecki* donosi, że w najbliższych- 
niach wydany będzie okólnik Min. Skarbu, zezwa- 
łający na odraczanie do 3 wzgl. 6 miesięcy zale- 
BłoSci podatku obrotowego za I. półrocze 1925 i. do- 
Bbodowego za r. 1925. 


Ułatwienie przy wydawania paszportów 


Dotychczas. w toku Starania Się © paszport ulgo- 
wy. domagały Się władze dołączenia: Zaświadczenia 
urzędów podatkowych, że zaległości podatkuwe zo- 
Mały wyrównane. 

W myśl okólnika Minist. Handlu i Przemysłu 
'g dnia 5 marca P. A. 643, obecnie nie irzeba tego 
GuŚwiadczępia dołączać przy podaniach o paszport. 

a 0 
1 FINANSE 

BAŃKI SKREŚLONE Z LISTY GIELDY WAR- 
WARSZAWSKIEJ. Rada gieldy warszawskiej skre- 
ła a lisy sWojch członków następujące bankii 
Naa — bos „= 


skradziony Hamiltonowi. 


Bank Tnwślidżki, Bank Centralny Kredytów Hipo- 


tecznych, Bank Poznański, Bank Kupców i Przemy-- 


słowców, Chrześcijańskich Warszawski Bank Z je: 
flnoczońy, Bank Warsząwsko- Gdański, oraz Polski 
Bank Kresowy. 

BANKI NIEMIECKIE W RĘKACH AMERY- 
RAŃSKICH. Wbrew urzędowym zaprzeczenióm ` po- 
twierdza się, że szereg banków niemieckich prze- 
Szedł w ręce finansistów amerykańnkich, a więc Di- 
Skonto Gesclschaft, Dresdner Bank, Bawarski Bank 
Hipoteczno-. Wekslowy, Allgemeine Deutsche Kredit 
„Anstalit, Barmer Bank Verein i inne Coraz bardziej 
utrwala się przekonanie, że nieuniknione jest opano- 
wanie finansowe Niemiec. przez kapitalistów amery- 
kańskich. Równocześnie daje się Coraz bardziej we 
znaki, że Bank Rzeszy coraz bardziej traci wpływy 
na życie gospodarcze. Niemiec, przechodząc w Stan 
pewnej „zależności od jednolitego frontu banków 
zrajdujących się pod wpływami amerykańskielni. 


OTWARCIE CZĘCHOSŁOWACKIEGO BANKU 
NARODOWEGO. Według doniesień z Pragi, 21. b. 
m ma się odbyć uroczyste otwarcie Czechosłowac- 
kiego Banku Narodowego. Pierwsze posiedzenie, na 
kiórem dokonany zostanie wybór członków zarządu 
i rady zagai osobiście minister skarbu, przekazując 
organizację banku dyrektorowi naczelnemu. Dzień 
rozpoczęcia operacji w Danku ma być dopiero usta- 
tony przez ministerslwo Skarbu w porozumieniu Z 
władzami banku. 

PODATKI 

NADZIEJE NA PODATKI W NATURZĘ ZA 
WIODĄ. Wobec lego, że ustawa o płaceniu podai- 
ków zbożem zbyt późno zostaje wprowadzona w ży- 
cie, niemożna się Z tej sirony spodziewać wielkich 
sukcesów. Dałoby to poważne wyniki dodatnie, gdy- 
by- ustawa ta uchwałona została na jesień roku u- 
biegłego, kiedy na rynku był nadmiar zboża. Wobec 
tego, że ustawa ma obowiązywać do końca roku u- 
biegłego istnieje projekt przedłużenia terminu jej 
działania o rok, wówczas bowiem realne korzyści z 
płacenia podatków zbożem: mogłyby być w powa- 
żmiejszej mierze oSiągnięte, 

HANDEL 


Z ŚWIATOWEGO RYNKU WEŁNIANEGO. Na 
Światowem rynku wełnianym „w dalszym ciągu w 
poszukiwaniu. są przednie gatunki wełny, po cenach 
Bardzo wysokich. Zauważyć sję daje pewien spulek 
pod względem jakości welny, gdyż Australja i Ar- | 


Eentyna prowadzą obecnie hodowlę owiec: z nacie 
skiem na dobry gatunek mięsa, co wpływa ujemnie 
ha jakość wełny. Również mocno kształtują się Cce= 


| ny przędzy. co przedewSzystkiem przypisują brakos 


wi rąk roboczych, a więc i drożyżnie produkcji «4 
krajach produkujących przędzę. 


Iiórmaloi podatkowy 


E. B. czytelnik Nr. Dz, 1) Należy wnieść 
podanie do Izby Skarbowej i powołać się na 
ari. 8 punki 5 ustawy o „pod. przemysłowym, 
w myśl którego pracownie i zajęcia rzemieśle= 
nicze, prowadzone przy pomocy tyiko jednega 
robotnika, nie podlegają podatkowi obrotowa 
mu lecz tylko muszą nabyć świadectwo prze» 
myslowe. 2) Ubrania, które są dla dłużniks 
lub jego domowników niezbędnie konieczne 
nie podlegają egzekucji. Jeżeli jednak kto ma 
dwa futra, to jedno można zająć, 3) Adress 
Państwowy Urząd pośreduieiwa pracy, Kray 
ków, Krowoderska 5. 

K. L. K. Abonent z Dobczyc: Po myśli czę” 
ści H. ustawy o pod. przem. rozdział ©. XVI. 
należą pracownie garbarskie, zatrudniające 
1—4 praccwników, do kategorji VIH. św. prze 
mysłowych. Żądanie lustraiora jest zatem nie 
uzasadnione. 

Kupiec: Kurs międzybankowy franka szw. 
w Krakowie wynosił dnia 27/11 1925 — 1.434 
zl. 

Nr. 5. Niema innej rady, jak czekać na za- 
łatwienie odwolania. Interwencyj osobistych 
nie uskuteczniamy. 

R. L. w Krakowie: Oczywiście, że zwrot 
pieniędzy pobranych przez poprzedniego loka 
lora jest dozwolony i nie daje ' powodu do 
obaw. 

N. Krynica. Przedwojenne police asekura- 
cyjne posiadają pewną wartość, która dlu każ» 
dego towarzystwa będzie z osobna ustalona. 
0 do zagranicznych towarzystw należy się 
u nich poinformować, czy już przeprowadzi» 
ły waloryzację. 


RZECZY CIEKAWE. 


FI, który koglewał 16.000-fetów fot! 


Czy flirt wart jeSt lukiej olbrzymiej kwoty — oto 
pytanie, kióre miał rezstrżygnąć sąd przysięglych 
w Leves. mieścinie w Anglji polożuńej. Bohaterem 
jest sir Archibald Hamilton, znany w najlepszych 
kolach angielskiej arystokracji, Poprzetlza ten pro- 
Ces znana alera kryminalna, która była swego Czasu 
senżacją także poza graniemi Anglji. Sir Hamilton 
gościł u siebie barona Ośtena - Scakena i jego pię- 
kng żonę z domu! księżniczkę rosyjśką MećCzerska. 
Gdy goście opuścili zamek sir Archibałda Hamiłto- 
na i mieli zamiar w Soutkabipion wsiąść na paro- 
wiec, zjawili się agenei policji kryminalnej ji zmu- 
sili parę małżeńską dę udamiacsię na policję. Oznaj- 
miono im, że w swoich. bagażach wożą ze sobą broń, 
chociaż nie mają zezwalęnia na noszenie broni. Ba- 
ronówa przyznała Się, że mą w swojej torebce maly 
rewolwer, który na żądanie policji też pokazała. 
Był to rewotwer ze szcztrego srebra o wspanialej 
kcnstrukcji, Policja oświadczyła, Że rewolwer jest 
Przeprowadzono natych- 
„miaSk:rewizję bagaży i okazało się, Że goście zu- 
brali gospodarzowi trzy ardzo cenne mibjaturki. 

Barou Osten- Scnkem oświadczył, :że nie wiedział 
wcale o tem że w bagażach jego żony znajdują się 
te arlystyczne cacka, wobec .czego baronową areSzto- 
wano a barona pozostawiono na walnej stopie. Sąd 
zaś w Leves miał orzec, czy baronowa opo a 
się kradzieży. Baronowa howiem iłómaczyła się, że 
sir Hamilton umizgał się do niej i zabiegał o jej 
łaski,” jednakowoż hez skutku. Gdy ją raz oprowa- 
dzał pa zamku, by jej 'pokazać naśyromadzone skar- 


„by, zatrzymała- siębaronowa przed szklanną gablotką 


kryjącą w Sobie te miniaturki. Sir Hamilton, unie- 
Siony wtenczas rycerskim animuszem, podarował 

pięknej baronowej tę miniaturki, które jej się tak 
bardzo podobały. Sir Hamilton zaprzecza temu sta- 
nowczo. „Był dla niej grzecznym, ale ponad zwykłą 
towarzyską rozmowę ich Stosuńek nie wyszedł, a o 
flircie ani nawet nie myślał, 

Świądkowie Zezrali że sir Hamilton poważnie się 
interesował piękną Rosjanką. Na tem tle dochodziło 
nawet między nią a mężem do scen zazdrości, a ba- 
ron dał hasło do odjazdu. ponieważ Zauważył sym- 
patia, którą gościnny gospodarz okazywał jego żo-' 
nie. Jeden z gości potwierdził, że baronowa już na 


nych miniaturek, a na zapytanie przyjaciółki oświad 
czyła, Że jest to reminiscencja jednego z jej Hiirtów. 
Sąd przysięgłych powołał rzeczoznawców, którzy, 
ocenili wariość miniaturek na 40.000 funtów Sztera 
lirgów. Po przeprowadzeniu rozprawy sąd przySsię> 
głych uwolnił oskar żonych, a rycerski sir Archibald 
Hamilton musiał swój firt opłacić kosztem 10009 
luntów Szierlingów. 


Telegraitzne przesyłanie pisma rętznega 


(n) Cały świat zajmuje się obecnie senzacy junymć 
wynalazkiem prof. Korna i Karołusa w Lipsku, u< 
możliwiającym przesyłanie obrazów za pośrednie 
twem telegrafu. Mniej znanym jesi fakt, że zdubycza 
techniki umożliwiły już rzecz Znacznie trudniejszą. 
a mianowicie przesyłunie na tej drodze pisma rę- 


 cznego. 


Myśl la jest już dość stara bo pierwszy -taki apas 
rat zaprodukował w roku 1851 na londyńskiej wys 
stawie Światowej Bakewell. Qd tego CZasu udoSkua 
nalono tę gałęź nowoczesnej techniki do tego Siou 
pnia; że w krajach anglo- saskich znajdają sę judł 
takie aparaty w dość powszechnym użytku. Manipu+ 
licja przytem jest bardzo prosta, gdyż nadawca pi4 
sze poprostu ołówkiem połączonym £ kontaktem «4 
lekirycznym na zwykłym papierze, a ruchy jego ja 
ki zostają przeniesione na stację odbiorczą, gdzie ox 
łówek atramentowy pisze tekst z zachowaniem zua 
pełnie wiernego nasladownictwa. Aparat ten Tuata 
być przyłączony do zwykłego telefonu, tak, iż naa 
dawca może dowoli ałbo mówić albo też pisać na 
odległość. Możliwem jest również  rozesłanie je- 
dnego oryginału równocześnie dọ wielu miejsc, tak, 
iż np. stenogram pisany w parlamencie przesyła siq 
równocześnie do setek gazet. Aparaty takie używa< 
ne są w Anglji przez wielkie firmy, w komunikacji. 


"wewnętrznej a także na giełdach w Diverpoolu h 


Manchesterze. 
'frudnością, na jeką napotyka ro 
się. tego wynalazkn, jest tylko powolność że 
pisma ręcznego. W praktyce uzyskalby wypalaseld: 
ten doniosłe znaczenie dopiero wtedy. gdy Tozpo+ 
wszęchni się używanie stenografji i to systemu nież 
rozróżniającego między linjamś cienkiemi a tlustemi, 
Jeszwze bardziej Senzacyjnym jest wynalazek prot’ 
Dneckmena w Monachjum, umożliwtający przesyła: 
me pisma ręcznego za pośrednictwem zwykłego ai 
paratu radiowego. Przesłanie pisma o wyłniarach 13 
ne 18 cm. trwa zaledwie kilka misuli- 


| zamiku moajła w swojej kolji jędną « tych drogocm ! 


Niemieckie ministerstwo spraw  _wewnętrz- 
uych wadło na pomysł, godny nasladowa- 
mia; w drugiej połowie kwietnia urządza W 
gałem państwie niemieckiem tydzień wy- 
kładóy i pokazów graficznych i świetlnych, 

świconych zdrowiu ogółu i jednostek. Ma 
i wc być propaganda najcenniejszego do- 
bra, jakie człowiek posiada — zdrowia. Jest 
Ro nożliwe, oczywista, tylko w  społeczeń- 
atwe tak zasobnem w środki, jak niemieckie 
Aiei u nas, mimo ciężkich ekonomicznych 
gtounków, mimo rosnącego w zaslraszający 
spsób bezrobocia, nakazującego w pierw- 
szym rzędzie o wystaranie się o środki żyw- 
asci dla setek tysięcy bezrobotnych, aby im 
p'zedewszysikiem dać możność życia, a potem 
topiero ratowania zdrowia, nie powinno się 
caniedbywać tego pomyslu. Prawda, że waż- 
niejszy jest chleb, niż dobre rady, którenzi 
nikt się nie wyżyw:. ani nie odzieje, aie mo- 
dna przecież czynić jedno, ne zapominając o 
Hrugiem, zwłaszcza, jeśli to drugie nie jest 
gewiązane z żadnymi wydatkami. 

Można bowiem wyobrazić sebie laki tydzień 
gdrowia publicznego, o rozmiarach  zreduko- 
wanych, a jednak spełniający ważne zadanie 
informatora į nauczycieła w olbrzymiej, a tak 
m nas zaniedbanej dziedzinie higjeny społecz 
nej. Istnieje wszak cały szereg spraw. o któ 
xych ogół malo wie, a w których uświadomie 
mie, podane w prostej, łalwo zrozumiałej for- 
mie, przynieść może olbrzymie zyski, oszczę- 
dzić wielu ludziom zawodów, rozczarowaił i nie 
szczęść. Z tej samej przecież, a nie inuej my 
śli zrodziła się i wprowadzona przez nas Zo- 
alala rubryka „Lekarza domowego“. 

Weżmy np. tak rozpowszechnioną choro- 
bę, jak rachitis, czyli tzw. angielską chorobę. 
Jet to cierpienie, które alakuje dzieci w naj 
aniodszyim wieku, które i dziś jeszcze w bar- 
dzo wielu wypadkach, pociąga za sobą ciężkie 
Eni+kszlałceńia, utrzymujące się w życiu pó- 
uniejszem u mężczyzn w posiaci skrzywień 
kręgosłupa i wykrzywionych, szpecących uóg, 
ai kobiet ponadto w zwężeniach miednicy, u- 
trudniających, lub uniemożłiwiających zgoła 
poród. Obok grużlicy jest to cierpienie, które 
av największym procencie prowadzi "ównicż 
ido powsiawania garbów. A jednak wszyst. 
kich tych stanów można uniknąć i chorobę 
usunąć i ie małymi kosztami, jeśli się zna naj 
gprymóitywiejsze warunki pielęgnowania lzie- 
xka, czyli, jeśli się matkę odpowiednio pou- 
czy. Dzisiaj wiemy, że dziecko rozumnie pie 
dęgnowane, a więc choćby nawet dzieckc naj 
większego nędzarza, rachitis nie dosiaje, pod- 
czas, gdy rozpieszczone, wychuchane dziecko 


bogacza nie uchroni się przed nią. Bo 
wiemy, że dla uniknięcia, wzgl. zwalczania 


(krzywicy trzeba przedewszystikiem  zaharto- 
wania młodego organizmu, przyzwyczajenia 
do światła słonecznego i powietrza. 

Takic same, albo może nawet i większe ko 
czyści przyniesćby mógł tydzień zdrowia dla 
kobiet. Nie wszyscy zdają sobie sprawę z te 
go, że w gruncie rzeczy są one przez najroz- 
maitsze choroby w znacznie większym za- 
erożone stopniu, niż mężczyźni. I tak przede- 
'wszystkiem przez złośliwe nowotwory, przez 
raki, które zwłaszcza w wieku późniejszym 
stanowią najgroźniejszego wroga kobiet. A je 
tnak niewielkie pouczenie, związane z wy- 
szczególnieniem tych objawów, które w maj- 
ważniejszem stadjum choroby dają się ed- 
czuć, skierowałoby całe rzesze kobiet do leka 
sza, który w tem właśnie siadjum inocen jest 
(eszcze uratować im życie, podczas kiedy pó- 
tniej bezsilnie zmuszony jest przyglądać się 


palce organismu 2 przemożnym wrogiem. 1| 1) Po golaniu myć twarz rozcieńczoną wodą koloń- 
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LEKARZ DOMOWY 


DODATEK TYGODNICWY „NOWEGO DZIENNIKA" 


Tydzień zdrowia 


tutaj trzebaby więc pouczeń ustnych į pisem- 
nych, które przy minimalnym koszcie przy- 
niosłyby ogromna korzyść. 

A dalej: sprawa chorób wenerycznych. Jak 
newiele wiedzą, przedewszystkiem kobiety, o 
grożącem im i ich dzieciom  niebezpięczeń- 
stwie. Jak mało wiedzą o następstwach tych 
chorób, które są nie tylko plagą jednostek, 
ale ważą na szali zdrowią całego narodu. I tu 
wykład fachowca, ilustrowany odpowiednie- 
mi przeźroczami, czy nawet rycinami. staćby 
się mógł prawdziwem dobrodziejstwem. 

To są bodaj, że najważniejsze, na pierwszy 
ogień nasuwające się sprawy. Ale jest obok 
tego i wiele innych, jak sprawa prostytucji, 
sprawa nadużywania narkotyków, w pierw 
szym rzędzie nikotyny j zapewne wielu je 
szcze inych, omówienie których przy współ: 
działaniu lekarzy į szkół zbawienny wywrzeć 
by moglo skutek. Z tego powodu wprowadze 
nie i u nas obowiązkowego tygodnia zdrowia 
uważalihyśmy za nader wskazane i spodzie- 
wamy się, że zainieresowane czynniki zabio- 
rg głos w lej sprawie. Dla chętnych do wyra 
żenia swego zdania, rubryka nasza stoi atwo 
rem. 


EE 


która 


Pae 


FA 


Amalja Baranda z Burgos w Hiszpanji z powoda 

wrzodu żołądkowego, nie może od  pięicu lat jeść 

ani pić. Przez cały ten Cząs utrzymywaną jesi przy 

życiu Zzasirzykami, Czuje się wcaie dobrze — biedna 

ta kobieta która niimowołi pobiła rekord wazystkici 
artystów głodowych. 


(ele i zadania kosmetyki 


Mydło i alkohol. 


Głównym i najważniejszym środkiem dla 
utrzymania czystości, a co za tem idzie i pię 
kna skóry, jest woda. Jednakowoż nie wystar 
czającym. Dla wzmocnienia jej działania trze 
ba jeszcze czegoś, co w kosmetyce doniosłe ma 
znaczenie, mianowicie — mydła. Mydło, iak 
wiezny, jest połączeniem zasad, a więc sodu 
lub potasu, z kwasami iłuszczowym. z kló- 
rych na pierwsze miejsce wysuwa się używa 
ny dla sporządzania lepszych mydeł łój bydlę 
cy, ponadto oliwa, olej kokosowy, tran itp. 
Jakież jednak pow'nno być mydło. aby odpo 
wiadało wymogom  higjeny? Powinno być 
neutralne, to znaczy takie, w którem ca- 
ła ilość ałkaljów, a więc sodu, czy  polasu. 
jest związana kwasem tłuszczowym. hez re- 
szty, albowiem wszelka nadwyżka wolnych 
alkaljów niszczy naskórek. Stąd też używa- 
nie silnie ałkaliecznych mydeł wywoluje nie- 
przyjemne uczucie napięcia skóry. Ażeby u- 
niknąć tego i zapewnić sobie niejako neutral 
ność mydła, wprowadzono w handel tzw. ny 
dla przetłuszczone, zawierające nad- 
wyżkę tłuszczu, które w kosmetyce cieszą się 
powszechnem uznaniem, 

Wiedząc, z czego składa się mydło, z kolei 
zadać sobie musimy pytanie, na czem polega 
działanie mydła? Otóż działanie mydła pole- 
ga na tem, że wolne alkałja mydeł zwyczaj- 
nych, względnie resztki alkaljów. powstałe 
przy użyciu mydeł przetłuszczonych, rozpu- 
szczają brud, gromadzący się na skórze, odle 
piają go od powierzchni tejże, a ponadto de 
zynfekują ją, a więc zabijają znajdujące się | 


na niej bakterie. To działanie dezynfekujące 
(któwego jednak nie należy przeceniać), mg- 
żna jeszcze spotęgować przez dodanie do my, 
dla takich znanych środków  bakierjobóje 
czych, jak sublimat, karbol, kwas salicylowy. 
itp. Wiemy też, że mydła o podobnym skła- 
dzie w handlu apłecznym się znajdują, 

Obok mydeł stałych į miękkich są jeszcze 
mydła płynne, takie jak np. spirytus mydla- 
ny, będący roztworem mydła sodowego w al 
kohołu. Mydła takie działają bardzo energi- 
cznie, rozpuszczają świetnie tłuszcze, ale nie 
każda skóra je znosi. Do kategorji mydeł 
płynnych należy również mydło glicerynowe 
plynne, mające dużą nadwyżkę gliceryny. 

Zadaniem mydeł, jak powiedzielismy, jest 
w pierwszym rzędzie rozpuszczanie gromadzą 
cego się na skórze tłuszczu. Dlaczego też hue 
dzie o cerze tłustej, a więc przedewszysikiem, 
ludzie cierpiący na tzw. seborrhocę, czyii po 
polsku „suchy łojotok” powinni często użya 
wać mydła. Natomiast ludzie o skórze su- 
chej powinni być w używaniu mydeł ostroż- 
niejsi. 

Do środków czyszczących skórę, należy ró- 
wnież alkohol. Rozpuszcza on doskonaie brud 
i tłuszcze. a ma ponadta tę własność, że pod 
nosi nap'ęcie skóry. Należy jednak przestrzec 
przed używaniem zhyt silnych ałkohołów, 
ponieważ zanadle udtłuszczają skórę. Najle- 
piej stosować go w formie rozcieńczonej wo- 
dy kolońskiej, a ażeby zmniejszyć te wlaśnie 
odiłuszczającą własność alkoholu, dobrze jest 
dodać doń olejku rycynowego lub gliceryny. 


Odpowiedzi redakcji 


CZYTELNIK ZE SOSNOWCA: Rymanów (Klau- 
dja) albo Morszyn (zdrój Bonifacego). AFRODYTA: 
1) Tylko elektroliza. 2) W każdej aptece znajdzie 
Pani środki na usunięcie włosów pod pachami. 3) 
Myć codziennie gorącą wodą i mydłen. CHAFEC: 
1) Waga nie jest wskaźnikien. Minimum wzrostu 
wynosiło do niedawna 142 cm, obecnie podniesione 
do 150 amn. 2) Najmniej 6 dyoptrji. 3) Informacji u- 
dzieli Panu F. K. U, Kraków. WIELKI PRZEMYŚL 


Ską i przypudrować. 2) Perlydrol w maści (na re- 
cepię lekarza). NIESZCZĘŚLIWY [EMIGRAN2: 
Specjalista dr. Tadeusz Pisarski, Krasków, Długa 29. 
STALY CZYT. .N. DZ. , PODGÓRZE L. K, J.: 1) 
Trudno «dpowiedzicć bez zbadania. 2) Wstrzykiwa* 
Ria arszeniku. NIESZCZĘŚLIWY. LWÓW: 1) Niech 
Pan Spróbuje na noc okładów z wody hborowej. 2) 
Unikać kwasów. Jeść mięso białe i gotowane mleko, 
jarzyny, tłuszcze. Unikać alkoholu. W, N. D.; Jesl 


blizna niebyt rozlęgia, to opąracy„oje da aig stela» 
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kować do Cienkiej linji. NIESZCZĘŚLIWY: 1) Roz- 
twór [ormaliny (na receptę lekarza): 2) Bez obejrze- 
ma nie można radzić. KURACJUSZKA Z KRYNI- 
CY: Patrz „Wielki Przemyśl” p. 2. LILAŁU: 1) Nie 


znamy rady. 2: Przeplukiwać 2 razy dziennie nad- 
manganianem polusu. 3) Gimnastyka i masaż. RZE- 
SZOWIAK: 1) Maść z ichiyolem "na recepty leka- 
rza). 2) Smaurować włosy bryłantynęy. 9) Farba 4. 
Wskutek pryskaniu skóry przy śolemiu. Puder „Ka- 


łoderma* WDZIĘCZNY CZYTELNIK B. F. STA- 
LA CZYTEŁNICZKA Z. L: Myć twarz goracą wo- 
dą i mydiem. 2—9 razy dziennie zmywać rozcień- 
czoną woda kolońską. Wieczór parówka nad naczy- 
niem z gorącą wodą i wygniecenie dojrzałych wą- 
grów. Lampa kwarcowa i injekcje horminy. UMLA- 
LA: 1) Patrz „Wdzięczny Czytelnik B. T.“ 2) Spró- 
bować benzyny aptecznej: zmyć twarz 2 razy dzien. 
nie. 2) Nicma Środka i plamki muszą same zniknąć. 
4) Nie znamy środka. 5) Piegi p. „Wielki Przemyśl“ 
p 2—6. Puder wskazany, „Kaloderma*. EMIGRAN- 
TKA S. B.: Patrz , Wielki Przemyśl“ p 2 DWU- 
DZIESTOPIĘCIOLETNIA. STALY CZYTELNIK. 
S. W. LA LARME; Wcierać codziennie 1 proc. spi- 
rytus salicylowy. CHRONICZNY KATAR NOSA. 
H. W.: Wylapisowanie wnętrza nosa przez specjali- 
stę, CIPORA ABON. „N. DZ.*: 2—3 razy dziennie 
posmarować lanoliną. Nie sądźmy, aby karmin miał 
być tego przyczyną. JÓZEF ZDROWOTNY NR, 3: 
Prawdopodobnie następstwo tego, że Pan, grając 
na skrzypcach, wciera sobie w brodę proch i bakte- 
rje Ze skrzypiec. Proszę troskliwie zmywać to miej- 
sCe kilka razy dziennie wodą kolońską. BEAMTER 
24: Patrz „Rzeszowiak* p. 1. ADI: 1) Puder z tan- 
nołormem. 2) Wymaga zbadania. 3) Patrz „Chronicz- 
Dy katar nosa“, DE SYLVA: Widocznie skóra za 
sucha. Używać kremu. ŁADNA BUZIA: 1) Zaburze 
nia w funkcjonowaniu jajników. 2) Smarować co- 
dziennie paznokcie roztworem chininy. 3) Palrz 
„Wielki Przemyśl“ p. 2. 4) Można. 5) Patrz ‚Chron. 
katar nosa". 6) Szwedzka gimnastyka. KRAKÓW 
Mi: Na noc zakładać opaskę, przyciskającą uszy. 
„NIECH ŻYJE". Uważamy sprawę za zby! powa- 
tną, aby można radzić bez zbadania chorego. B. B. 
(ŻYWIEC: Może się Pan żenić, nie grożą Panu ża- 
[odd ____// o wodami 


ARTYKUŁY 
KOSMETYCZNE I HYGIENICZNE 


SPRZEDAJE DETAILICZNIE WOLICA 4 
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line następstwa. ANIOŁ 24: Patrz „Lilalu* p. 2 
MIZERNA WIERA. NIESZCZĘŚLIWA Z NO- 
(WEGO SĄCZA. BUOCHALTERKA M.: Nie można 
niłpowiedzieć bez zbadania, PRAWA RĘKA: 1) Nie 
Wwzkodzi, 2) Silna wola; sport, gimnastyka. 3) Z po- 
wodu abstynencji. 4) Nie. CIERPIĄCA NA RÓŻE: 
poważna, tak, że Pani musi być pod co- 

Mzienną kontroią lekarza. Nie można leczyć na dy-, 
stans. WDZIĘCZNA LAMIS: Przczyną może być 
kwas moczowy. Wskazana analiza moczu. WDZIĘ- 
CZNA. Z opisu wnioskłtując katar pęcherza; leczenie 
enak bez zbadamia niemożliwe. DĄBROWSKI: 
Jesi to t. zw. epilepsja Jacksona, spowodowana u. 
wazem mózgu. Wskazana operacja. Klinika chirur- 
zna albo oddział chirurg. szpitala Św. Lazarza w 
kOwie. EMEF Z TARNOWA: Zmywać 1 proc. 
spirytusem rezorcynowyim. NADZIEJA: 1) Może się 
wrócić, jeśli nie był dokładnie wyleczony, 2) Można. 
$) Nie może rozpoznać. WDZIĘCZNA 100 RAZY: 
Patrz „Rzeszowiak* p. 1. GIMNAZJALISTA Z. S.: 
$) Wyjazd na świeże powietrze. 2) i 3) Możo zbyt e- 
Mergiczną gimnastyka? 4) Nie, OBSTRUKCJA 
DZIECKA: Proszę do zupy dodawać kilka łyżeczek 
Melikatnie roztartej jarzyny (marchewki, kalafiora); 
Wrasem już i to pomaga. Oprócz tego cukier mlecz- 
Wy. 2) Można. PROMETEUSZ: 1) Poprzednio pytał 
Pan o co innego. Jest to choroba, której pojedymcze 
wybuchy umiemy opanować. ale nawrotom zapobiedz 
Bie umiemy. Leczenie tylko pod kontrołą lekarza, 
więc środków podać nie możemy. 2) Nie. 3) Gimna- 
tyka szwedzka, 4) Nie. Patrz „Wdzięczny czytel- 
pik“ STAŁY CZYTELNIK R. B.: Patrz „Prawa 
Teka” p. 2, 3 i 4. PSYCHE ZE SZCZAWNICY. 1) 
44) Patrz „Wielki Przemyśl“ p. 2. — 2) P, „Wdzię- 
£zny czytelnik“, 3) Osm godzin Snu ma dobę. CA- 
BANKA: 1) Patrz „Adi“ p. 1 2) Przyłapisować. 3) 
P .„Dwudziestopięcioletnia*. MAŁA: Sport, gimna- 
(myka, ruch na Świeżem powietrzu. ZażyWać prepa- 
raty jajnikowe. STAŁY CZYTELNIK W: ŁÓDZI: 
Takich skutków za sobą nie pociąga. Musi być inna 
przyczyna. J. E KRAKÓW: 1) Mongolizmem nazy- 
wamy wrodzone i ciężkie zaburzenia fizyczne i du- 
€howe o nieznanej przyczynie. Rysy twarzy przypo- 
minają rasę mongolską: okrągła czaszka skośne 9- 
Gzy, nos siodełkowaly, kości policzkowe wystające. 
Poza tem inne jeszcze znamiona fizyczne. Ważniej- 
Bre jednak zaburzenia psychiczne, dochodzące nieraz 
Bd awykłej nieudolności umysłowej do idjotyztnu. 
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2) Wcierać spirytus Ssalicyl. z dodatkiem % proc. 
olejku rycynowego. WDZIĘCZNA: I my uie wiemy, 
czemu przypisać to pytanie lekarza. Może to było 
bez żadnej alluzji. HOLENDERKA: Jedna i drugie 
usunie Pani lekarz- kosmelyk elektrolizą. MIRJAM 
S.: Cold- cream i puder „Kałoderma . Co do piegów 
prlrz „Wielki Przemyśl p. 2. ŁONIA: Maść z ichty- 
olom i kamiorą (na recepłę. lekarza). EREM, ST. 
ABON. „N. DZ": 1) Raz na zawsze usunąć nie mo- 
Żua. P. „Wielki Przemyśl” p. 2 — 2) Masaż. H. 
SARDN.: Konieczne stwierdzenie przez specjalistę 


Nr. BH 

= - =B 
czy Choroba wyleczona. Jesli tak, mic mię, sioi nĄp 
przeszkodzie małżeństwu. CZŁONEK AKIBY.: 
Patrz „Wdzięczny czytelnik". 2) P. „Adi“ p. 1. A. 

1) Patrz „25-letnia". Zestrzyżenie włosów wWskażangą 
2' Fatba. Przyczyny rozmaite, często psychiczną 
albo neurolroficzne. 

(Reszta odpowiedzi w następnym dodatku). 


CHLORODONT 


Z ll-go ególno-pelskiego Zjazdu Sjon. 


W uzupełnieniu wczorajszych  telelonicz- 
nych wiadomości o zjeździe sjonistycznym po 
dajemy poniżej następujące szczegóły: 

Na czwartem posiedzeniu Zjazdu sjonistycz 
nego wygłosił p. Freid referat o Keren Kaje 
meth. W samej Kongresówce zebrano w prze- 
ciągu ostatniego roku od czasu pobylu Usy- 
szkina w Polsce 1,200.000 zł. Sumę tę uzyska- 
no wyłącznie z puszek. W roku bieżącym prze 
widziane jest znaczne powiększenie wplywów 
na Fundusz Narodowy. Zamierzone jest po- 
miniejszenie wydatków  administracy jnych. 

O pracy palestyńskiej wygłasza referat p. 
Lewite, który ubolewa nad faktem, że więk- 
szą część pracy sjonistów obejmuje polityka 
krajowa i że za mało energji poświęca się 
pracy palestyńskiej. Praca palestvńska musi 
zdobyć sobie pierwszeństwo w organizacji 
sjonistycznej, W Palestynie panuje kryzys głó 
wnie na terenie Tel-Awiwu, gdzie skupiło 
się wielu robotników żydowskich. W związ- 
ku z bezrobociem poznano dopiero obecnie 
dodatnią stronę czwartej aliji, która dala pra 
cę wielu robotnikom żydowskim. Skoro tylko 
emigracja z Polski ustała, zabrakło pracy. 
W dalszym ciągu porusza mowca  kwestję 
propagandy sjonistycznej, wskazując, że naj- 
lepszym środkiem tej propagandy jest dzieło 
palestyńskie. Konieczną jest propaganda pro- 
duktów palestyńskich. Zajęcie się konkretne- 

| mi problemami palestyńskimi ożywi — zda- 
| niem mowcy — ruch sjonistyczny. 

Dalszy referat o pracy gospodarczej dla Pa 
lestyny wygłosił dr. Schmorak, który zajął 
się warunkami współpracy nad ożywicniem 
produkcji palestyńskiej. 

Dr. I. Schwarzbart wygłosił referat o pro- 
biemach organizacyjnych, wskazując, że są 
to najważniejsze kwestje. któremi winien za 
jąć się zjazd obecny. Zjazd musi rozstrzy- 
gnąć kwesłję, czy organizacja będzie zjedno- 


I e — 


Włączenie Transjordanji pod zarząd zagiejski? 


Wedle telegramów „Daily Express" maja za 
log' stacjonowane w Przedjordanji i Zajorda 
nji otrzymać wspólne kierownictwo, które g- 
bejmuje lord Plumer. Fakt ten wywołał za- 
niepokojenie wśród Arabów, obawiających 
się, że zarządzenie to jest równoznaczne z 
włączeniem Transjordanji pod zarząd angiel 
ski. Konstytucja Transjordanji będzie wedle 
tego samego źródla w najbliżźszym czasie 0- 
głoszoną, przyczem Emir Abdulla ma być 
mianowany głową dynastji Transjordanji. 


Wesoły kącik 


= Sport jest niezbędny dla zdrowia! 
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czoną, czy też będzie trwał nadal stam 
dotychczasowy. Przypuszczano, że zjazd oba 
cny doprowadzi do zupełnego porozumienią 
wszystkich czterech komitetów  centralnychą 
Przepaść jednakowoż między nami powiększy 
ła się znacznie. Zjazd musi przeto przediw 
żyć lakie wnioski, które maja widoki rya4 
chłej realizacji. Zdaniem mowcy kwestje pa 
lityczne winne należeć wyłącznie do Rady 
naczelnej. Domaga się poświęcenia większe 
uwagi sprawie młodzieży i organizacji ko» 
biet żydowskich. 

W dyskusji zabiera głos m. in: senator 
Rotenstreich, który wnosi, by każdy  sjońir 
sta złożył rocznie na cele administracyjne Ra 
dy Naczelnej 50 gr. 

Referat o pracy kulturalnej wygłosił red, 
Heftman, wskazując, że dotąd nie pomyślana 
o funduszu na rzecz akcji kułturalnej. Mowa 
ca omawia smutne położenie szkolnictwa ha 
brajskiego į domaga się silniejszego poparc'ą 
dziennika „Hajom“. 

W dyskusji, jaka się rozwinęła nad temà 
referatami zabierali głos liczni delegaci, WI 
sprawie jednolitości organizacji wypowiedzia 
li się delegaci za zupełnem, lecz stopniowem 
połączeniem poszczególnych organizacyj dzieł 
nicowych i za rozszerzeniem kompetencji Rae 
dy naczelnej. Przeciw ostatniemu punktow 
wypowiedział się delegat wschodniej Malopol 
ski. 


REZOLUCJA ZJAZDU W SPRAWACH 
EKONOMICZNYCH. 

Zjazd przyjął m. in. następującą rezolucją 
senatora Rotenstreicha: Zjazd naklada na Ras 
dẹ Naczelną obowiązek uwzgłędniania w szeg 
szej mierze spraw gospodarczych. W tym cca 
lu należy stworzyć przy Radzie Naczelnej ra 
sort gospodarczy, prowadzony przez  czionką 
prezydjum Rady. 


Histadrut Haowdim za legionem żydowskim 


Prezydjum organizacji robotniczej w Pales 
slynie (Histadrut Haowdim) zwróciło się da 
Labour Party o puparcie żądania żydostwa 
palestyńskiego w sprawie dopuszczenia Zy- 
dów na równi z Arabami do straży granicznej 
lub ewentualnego stworzenia odrębnego legjo 
nu żydowskiego. Colonei Wedgewood miał po= 
czynić u rządu angielskiego kroki w tej spra« 
wie, 


— Ale nasi przodkowie wcale sportu me upraw 
wiali! « 
— Tak. i dlatego właśnie wszyscy pomarli 
e è R 
Debats 
Prezydent Stanów Zjednoczonych Coolidge nig’ 
jest zbyt rozmowny. 
W niedziele w poładnie przychodz! do domv Zo% 
ha pyta; 
— Gdzie byłeś? 
— W kościele, 
— (o tam było? 
— Kazanie. 


«= Oświadkzył się przeciw. 


- Emad 


Nr. 6% 


„NOWY DZIENNIK”. piątek 19 marca 
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Wielki proces © natożycia w okr. Izbie kontroli Państwa w Nrakowie 


Szósty dzień rozprawy. — Dalsze zeznania świadków. 


Kraków 18 marca. 

Pierwszą część wczorajszej rozprawy o nadużycia 
Ww Izbie Kontroli Państwa w Krakowie zajęło prze- 
gluchanie Marji Wodiczkówuy, urzędniczki zby, 
która w roku 1924 i 1925 prowadziła biuro prezydjal- 
De. W czasie tym. jak zeznaje, nie miała nic wspól- 
Bego z działem rachuby, prowadzonym przez Biliń- 
skiego, a dział ten objęła dopiero po wykryciu na- 
dużyć na zlecenie nowego kierownika lzby p. Syl- 
wesirowicza. 


W drugiej połowie 1924 r. podczas pobytu komisji 
a Najwyższej Izby Kontroli z p. Rugicwiczem na 
€zele, osk. Biliński wreczył jej kopertę z kilkuset 
złotymi prosząc, by pieniądze le zatrzymała przy So- 
bie. Świadek przeChawał koPertę na nalegania Biliń- 
Bkiego, który byl wtedy bardzo zdenerwowany, a w 
chwilę potem kiedy p. Rugiewicz w obecności pre- 
Zesa Łasińskiego pylał ją o pieniądze powiedziała, 
że ma w przechowaniu kopertę z kilkuset złotymi. 
P. Rugiewicz przeliczył pieniądze i powiedział, Że 
wSzystko jeSt w Porządku, a Ona po tej kontroli 
zwróciła kopertę Bilińskiemu. 

Na pytanie dra Arnolda zastępcy obrońcy Biliń 
skiego Świadek nie może podać przyczyny zdener- 
wowania Bilińskiego, które moglo być spowodowa- 


ne podobnie jak u innych urzędników, przyjazdem 
komisji. 
Fikcyjrie koszta podróży jake 


remnneracja 

Dalej świadek podaje, że urzędnik Ciechanowski 
wychodząc raz z biura prezesa Żalił Się wobec niej, 
iż prezes polecił mu Pobrać jako reninnerację Ta- 
ehunek na nieOdbyje koSZta podróży. W związku z 
tem zeznaje Wodiczkówna, że SsłySzała, jak Łasiński 
mówił, iż ma z Najw. Izby Kontr. npoważnienie do 
dawania urzędnikom remuneracyj i pokrywania ich 
z konta kosztów podróży, Po wdrożeniu śledziwa 
dyscyplinarnego Świadek słyszał, że w podobny 
sposób otrzymał remmunerację także urzędnik Szre- 
ter. 


świadek poznaje podpisy Łasiń- 
skiego na fałszywych rachunkach 


Zeznająca nie przypomina Sobie szczególu podane 
go przez nią w Śledziwie, jakoby widziała że Bikń- 
ski posłał do magistratu wożnego po zaświadczenia 
na ilurmanki. Okazany jej podpis wożnity „Jan 
Wuda* poznaje jako pismo prezesa LasińSkiego. 
Rowniez potpis „zapłacono Wanderer* na jednym Z 
Tachunków lego kupca jeSt zupełnie Podobny do pi- 
mima prezesa, a ZWłaszćza słowo „zapłacono, które 
pezałem jest PiSane ołówkiem Zwyczajnym, jakim 
Łasiński Zwykle podpisywał akta, Drugiego podpisu 
Wanderera nie rozpoznaje, jako pochodzącego z rę- 
ki Łasińskiego. 


Jak p. prezes dzielił remuneracje? 

W grudniu roku 1924, prezes Łasiński osobiści» 
rozdziełał między urzędników remunerację w łącznej 
kwocie 8.000 złotych. Remunerację tę mieli otrzymać 
nrzędnicy z wyjątkiem tych, którzy awansowali lub 
na 1 Stycznia mieli awansować, Zeznająca dostała 
100 zł remuneracji, a przy wypłacie prezes powie 
dział do niej „Pani kwituje tyle, ile pani otrzymała”. 
Dorozumżała się z tego, że inni urzędnicy kwitują 
lic lakie kwoty, jakie otrzymali, a poiem dowiedziała 
Się, że aby awansnjący nie byli pokrzywdzeni, uczest 
miczyli w reińuneracji wszyscy urzędnicy, lacznie 
2 prezesein, którego urzędnicy mieli o to prosić. 
Nadto w lulym 1925 r. otrzymała dwukrotnie po 
20 zł remuneracji, 


W stosunku Wzajemnym Bilińskiego i Łasińskie- 
go nie zauważyła nic niewłaściwego, Biliński jako 
byly wojskowy Często stawał na baczność przed La- 
sińskim mówiąc „rozkaz panie prezesie", zaś Ła- 
Siński zaraz w pierwszych dniach po wstąpieniu 
Bilińskiego do Izby przedstawiał go urzędnikom ja- 
ko „naszego ministra skarbu”, Co Świadek uważał 
Za pewną oznakę poufałości. 


b 


Łasiński Interesował się rachun- 
kewością 


Dalej twierdza Świadek, że sprawy rachunkowe 
mieli w swem ręku wyłącznie obaj oskarżeni Dez 
udziału innych urzędników. Łasiński jako kierow- 
Dik uTrędu interesował Się Sprawami raChuukowemi 
6 często bywał u Billńskicgo względnie w swem 


| 
| 


biurze odbywał z nim konferencje 
zamkniętych. 

Wotant sso. Kraus: Jak to bani rozumie że Ha- 
siński zajmował się sprawami rachunkowemi, bu 
twierdzi lu p. Łasiński. że zupełnie się tem nie in- 
teresował, a tylko podpisywał na ślepo kawalki 
przedkładane mu przez Bilińskiego. 

Św. Wodiczkówna: Owszem. pan prezes inusiał 
się tem zajmować i przy różny'h wylatkath Sam 
zwracał Się do Bilińskiegu, który bez Prezesa nie 
mógł żadnej decyzji powziąść. Pozatem zaraz po ob- 
jęciu urzędowania p. Lasiński pojechał do Warsza- 
wy. skąd brzywiózł zbiór rozporządzeń  Najw. 
Izby Kontroli, odnoszących się do rachunkowości 
w okręgowych Izbach, 


Także podczas „cichego urlopu 
były podróże - z Krynicy - do Krynicy 


Co do podróży :.asińskiego i Bilińskiego Swia- 
dek nie może dać bliższych wyjaśnień. gdyż nie 
przypomina sobie dal. Wie tylko, że Łasiński byl 
w Warszawie, a Biliński w Kałowicach. Ponadto 
Gkazuje się z zeznań Wodiczkówny, że asińskt już 
od 1 cze'wCaą 1924 r. bawił w Krynicy na urlopie. 
"Tymczasem akt oskarżenia obejmuje m. in. dwie 
podróże urzędowe Lasińskiego z Krakowa do Kry- 
nicy w Ciągu Miesiąca Czerwca 1924 r., próCz kilku 
podróży Konirolnych. podejmowanych z Krynicy 
w Czasie Irwania Oficjalnego urlopu w lipcu 1924 r. 

Przew. pTczes Pele; Każdy podczas urlopu stara 
się wypocząć a pan tyle jeździł na kontrolę pod- 
czas swego urlopu cihego i oficjalnego, 

Obr. Dr Schoenwelter określa to jako ..gorliwość 
Lasinskiego, - 

W lem miejscu Prokurator SozańSki przedkłada 
trybunalowi tały Szereg aktów. aprobowanych przez 
Lasińskiego właśnie w Owe dni, kiedy wedle obję- 
łych nkiem oSkarżenia rachunków mial bawić na 
objazdzch urzędowych 


Urzeędniczka wie, że nie istnieją 
pedróże „informacyjne, w którcch 
p- prezes się lubował... 


Dyr. Mierzyński: Czy w znanych pani jako sekre- 
tarce okólnikach Najw. lzby spotkała się pani z po- 
pcdróżami konirołn"mi. mującemi polegać na wy- 
pytywaniu pasażerów o stosunki, na przyglądaniu 
się sprzedaży Dilelów. ogladaniu ruchu przy okien- 
kach pocztowych i id.? 

Obr. Dr Schoeuwelter sprzeciwia się dopuszcze- 
niu lego pyłania gdyż Świadek ten nie może być 
Słuchany jako znawca. 

Przew.: Czy pani wie, na czem polega Czynność 
Izby Koniroli? - : 

Św. Wodiczkówna: Owszem, do Izby Kontroli na- 
leży faktyczna i następna kontrola administracji 
państwowej, a kontrola la ma Się odnosić dO urzę- 
dów, nie zaś do osób prywalnych, które prezes La- 
siński wypytywał w pociągach. 


Dyr. Mierzyński: Kiedy p. Łasiński wychodził 
z biura i czy zdradzał przy opuszczaniu biura wiel- 
kie wyczerpanie i przemęczenie? 

Św. Wodiczkówna: Wychodził między 1230 a 1:30. 
Rozmawialiśmy o jego chorobie sercowej, jednak 
nigdy nie zauważyłam u nicgo wyczerpania i prze- 
nięczenia. Uórka kilka razy przychodziła do p. Ła- 
sińskiego do biura, ale nie po to. by go z powedu 
osłabienia odprowadzać do domu, lecz dla załatwie- 
nia z nim sprawunsów na Mieście. Kiedy Bilińsui 
zwykle przychodził z aktami do podpisu. świadek 
nie przypómina Sobie. 

Przew.: Czy Biliński przyszedł kiedy do pani o 
przybicie pieczątki na jakichś aklach? 

Św.: Wodiczkówna: Przychodził podobnie jak in- 
ni urzędnicy, a ja pieczęcie dawalam zawsze. kiedy 
już prezes był podyisany. Raz albo dwa razy p. Ła- 
siński wziął otłemnic pieczątkę do swego binta 
(Poruszenie na Sali). 

Osk, Łasiński: Ja brałem od pani pieczątkę? 

Sw.: Wodiczkówna: Tak jest. Raz z pewnością, 
a zdaje się Że także drugi raz. Prócz tego podczas 
kontroli z Warszawy sama dawałam prezesowi pic- 
czątkę. nie chcąc jej wtedy mieć u siebie. W jakim 
celu p. Łasiński wziął pieczątkę do swego biura. 
Świadek nie wic, a podaje tylko, że zaraz folem ja 
oddał. 


Na dalsze pylania odpowiada Świadek. Że nic bliż- 
szego nie Wie o prowadzeniu się i życiu prywafnelu 
oskarżonych. Q nadużyciach dowiedziała się dopie- 


Przy drzwiach 


ro po wdrożeniu dochodzeń dyscyplinarnych. 

Z końcóm mama 1955 r. na polecenie Łasiń-kicgQ 
napisała dekret zwajniajacy Bilinskiego bez prawa 
do emerytury. a prezes na jej zatyłanie Uómaczył 
to zwolnienie tem, że Biliński sum żądał zwolnienia, 
be więcej zarabia na handlu nierogacizną. Wówczas 
Wodiezkówna zwróciła uwagę, Że na takie zwolnie: 
nie polrzebne jest pismo Bilińskiugo z rezygnacją, 
a na fo ł.asinski. że skoro Biliński pojechał lo nie 
można go zmusić by luką rczygnacje napisał, Tym- 
czasem wyszło na jaw, Że Biliński uciekł i zabrał 
pieniądze, a sam prezes wyraził się, że jest zaanga- 
Żowany na 2.700 złotych, które pożyczył Bilińskieniw 

W parę dni potem Łasiński wezwał ją w niedzielę 
do biura i poleci} napiSać drugie Zwolnienie dla Bł- 
lińskiego z Prawem do emerytury. mówiąc, że mlg- 
ma jege rezygnacji i nie thle go krzywdzić. 

Wszystkim urzędnikom było bardzo przykro, Że 
w lak poważnym urzęlzie zaszły nadużycia, i wSzg- 
sty chcieli nawct ponieść ofiary pieniężne, by Spra- 
wa nie nabrała rozgłosu. Po pewnym czasie Wodice 
kówna dowiedziała sie w biurze, że prezes Łasińskk 
pokrył szkodę. 

Po przerwie Zcznaje Świadek Edward Szymański 
urzędnik magistratu. klóry slwierdzia Że Bilińskk 
nigdy nie posyłał do niego wożnego, ani też ŚWia- 
dek nie dawał żadnych listów Bikńskiemu, Wezwa- 
ny ponownie woźny Pomiello stwierdza, że omylig 
się co do osoby Szymańskiego i musiał być posłany 
do innego urzędnika, Szymański wyjaśnia, że cho- 
dzi prawdopodobnie o Kałużę, który od czerwca ub. 
r. jest chory i leży w Szpitalu. 


jeszcze sprawa cukru ł Kradzieży 
portfelu 


Nasiępnie zeznaje świadek Griffel kupiec zbożowy 
klóry zna Bilińskiego od roku 1921, z czasów gdy 
Biliński był kierownikiem Wojskowych magazynów 
w Płaszowie. Raz na prośbę Bilińskiego wystarał 
mu się o 100 kg, cukru, który był Bilińskiemu po- 
trzebny na prezent za posadę dla prezesa. Świadek 
uie pamięta, czy mu Biliński wyjaśnił za jaką po- 
sadę i dla jakiego prezesa. Należące się za Cukier 
pieniądze Biliński w krótki czas polem Griiflomi 
wypłacił Świadek przypomina sobie, że Biliński mó 
wł mu, iż Cukier len Ma posłać na jakąś ulicę w po- 
bliżu dworcu kolejowego, Radziwiłłowską albo Lu- 
bicz. 

Dalej Griffel zeznaje, że w roku 1925 (dokładneż 
daty nie pamięta), był razem z Bilińskim w „Od. 
rodzeniu”. Przy płaceniu rachunku Biliński zaczął 
szukać 'porlfełu i oświadczył, że mu portfel zginął. 
Przeprowadzona, przez wywiadowcę rewizja osób 
bedących w restauracji nie dała Tezuliatu. Biłińskiee 
inu nie tyle chodziło o skradzione 800—900 złotych, 
ile o dokumenta, które miały Się znajdować w port- 
felu. Mówił on, że były fam kwity na rzeczy zapła- 
cene. które najpierw wzbraniał się wypłacić, ałe 
Wkońcu wypłacił i był kryty, bo wziął od prezesa 
zaświadczenia z jego podpisem, a teraz na nieszczę- 
ście aleguly te zginęły. Czy portfel Bilińskiego Wi- 
dział, tego Świadek nie pamięta, jednak stwierdza 
Że zarówno pieniędzy, ja» i owych ulegalów wcale 
nie widział. 

Dalej zeznaje Griffol. że Biliński w roku 1924 i 
1925 zaciągał u niego pożyczki po 20, 40, 50 i 100 
zł. Griffel bywał często w Izbie Kontroli u Biliń- 
skiego, prawie co drugi wzgł. Co Irzeci dzień w ro- 
ku 1925 po odbiór owych pożyczek i z różuemi spra 
wami peyvwatnemi. 


„Nieszczęście jest — jest szkontrum'ć 

Kaz na giełdę zbożową Biliński przybiegł do nie- 
go boz zurzutki i powieuział mu „nieszezęście, jest 
Szkontium*. Świaaek wyjął Su -l z kieszeni i po- 
życzył Bilińskicinu, który mu mówił, że potrzebuje 
pienigdzy tych .nu Siarego”. Wogdla przy każdej 
pożyczc> Biliński mówi, że potrz.buje pieniędzy: 
Ha staj ego”, 

Przew. daży do wyświellenia sprawy. kiedy Bie 
liński pozyczył od świauia owe ŚUV złolvch, bo 
szkontrum było 7. 8 i 9 paździeruiha 1924 r. Świa* 
dek zeznaje, że nie pamięta daty, kiedy tych pie- 
niędzy pożyczył, wie Islo. Że hvła to niedziela, albo 
też święło. Biliński przedrladu (rybunałowi notes 
w którym zapisywał zac'ąqgnicte u (hilfela pożyczki. 
Z notesu okazuje się, żu v © SW zlotych Biliński 
jezyczył w Czasie między czerwcem a wrześniem 
1924 r. 

Przew. (do Bilińskiczu): Na co pan potrzebował 
wledy tak dużo pienied v. 

Qsk.: Biliński: Potrzebowałem. 

Obr. Dr Schoenwetter Siuwia wniosek o przesłu- 
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chanie kupca Juljusza Spiry na okoliczność odbioru 
m niego cukru przez Biłńskiego, oraz agenta poli- 
cyjnego, który miał Stużbę w „Odrodzeniu* w dniu 
Kradzieży portfelu. 


Swiacdęk kap. Wiad. Boziewicz 


znał Bilińskiego jako urzędnika wojskowego, uchu- 
dzącego za wybitną fachową silę. Bilińskiemu cho- 
zilo o lo, aby jwzy przemianowaniu urzędników 
wojskowych nie zoSlał przeniesiony do niższego sto- 
pnia, dlalego leż zdaje się wysiąpił z wojska. Bę- 
dąc bez posady, Biliński zwrócił się do swojego 
przełożonego pułk. Bobrzyńskiego z prośbą o wy- 
jednanie mu jakiejś posady. Pułk. Bobrzyński pro- 
sił świadka, by się wystarał dla Bilińskiego o po- 
6ndę w okr. Izbie Kontroli, gdyż żona kpt. Boziewi- 
cza jest krewną prezesa Lasińskiego, co leż Bozie- 
wicz uczynił. Śpotykając się polem z Łasińskim 
Boziewicz słyszał o Billúskim zawsze dobre zdanie. 


Łasiński groził samobójstwem 


O wydaleniu się Bilińskiego dowiedział się z ust 
Lasińskiego, który przyszedł do p. Boziewiczowej 
i powiedział jej Że bez względu na porę pragnie 
się z jej meżem natychmiast widzieć. Świadek wró- 
ciwszy późno do domu dowiedział się o życzeniu 
iŁasińskiego i udał się do jego domu. Tutaj Łasih- 
Ski wprowadził kpt. Boziewicza do oŚWiellonego po- 
koju i zaraz po wejściu zgasił Świalło, poczem rzekł 
„Twój Protegowany Biliński ukradł mi z kasy 5.000 
mlotych i uciekł zagranicę, Tyś go protegowaij, masz 
mi do jutra dać 2.000 zł, bo inaCzej w leb Sobie 
strzelę”, 

Na drugi dzień rano o godz. 6-tej Łasiński przy- 
był do domu kpt. Boziewicza po pieniądze, ozem 
vburzony Świadek odparł: „Jakien prawem mam 
płacić pieniądze za tWojego urzędnika, powinieneś 
oddać sprawę prokuraturze". Lasiński oświadczył je 
dnak, Że nie chce Bilińskiemn, anli jego rodzinie 
łamać życia. Następnie Świadek rozmawiał w Biel- 
sku z Bikńskim, który oświadczył, że ponieważ Ła- 
Biffki go wkOpaŁ to on Slę postara, że Łasiński Ze 
Stołka Spadnie. 

Obr. Dr Schoenwetter zapytuje kpt. Boziewicza, 
pirepraszając go Z góry Za to pytanie, Czy otrzymał 
od Bilińskiego worek z Cukrem. 

Kpt. Boziewicz korzystając z par. 158 p. k. nie 
deje odpowiedzi na to pytanie. i 

Na tem rozprawę odroczono o godzinie 3 po pe: 
Bzdniu do dnia dzisiejszego. Na dziś powołanych 
(at S-Gdu świadków, urzędników Izbę Kontroli Pań 
stwa. . 


Beteja lekko- atletyczna „Makkabi“ otwiera tego- 
powzny searen dnia 21 bm. „Biegiem podwawcelskim* 
wewnętnzno- klubowym. Siart i meta na boisku. Tra- 
ea prowadzi ulicami: Koletek ku Wawelowi, Pod- 
mamczem, Grodzką Stradomską, Dietlowską na boi- 
sko. Program legorocznych imprez obejmuje: doro- 
fana zawody o mistrzostwo wewnęttrzno- klubowe, 
$ięciobój di: lanów, pięicobój dla Pań, oraz nastę- 
pojące zavouy: wójboj dla Pań i dla Panów, „Dzień 
printu Makkabi“ międzyklubowy, który obejmować 
będzie nasięp. dyscypliny: biegi na 40 m, 60 m, 80 m 
7100 m, dzień sztafet, ogólno- polskie zawody, ogól- 
©0- żydowskie zawody zawody dla juniorów, ZaWwo- 
dy dla młodzików. 

Prócz powyższego programu, -rozgrywane będą 

przerw zawodów piłki nożnej, biegi rozsla- 
Narie | ety) jak W: ubięgłych latach, *majuce na 
ou propóżandę lekkiej atletyki, a mianowicie; 
: ` "4x100, *4x200, 100x200x3002400, 
100x2001400x800 —-3x1000 -4x 
'x1500 —-106x100 dla Panów, oraz 
4x50 —4x66 —4x1UU —6Ux80x 
100 —100x150x200x250 dla Pań. 

Sekcja podzielona zdsiała na grupy. Według u- 
mićjęiności ćwiczących, utworzono oddzielńg grupę 
Btudnińcky dla Pań i Panów.. 

W najbliższych dniach rozpocznie się badanie le- 
Barskie, wszystkich członków obu sekcji przez leka- 
zy sekcyjnych PP. Dr. B. Frischera (kierownika 
Sekcji) oraz Dr. Brandeisa. 

W licznych zgioszeń, zawiadamia kierownic- 
$wo sekcji, że wpisy Ezłonkiń i członków: zostaną 
semknięte z końcem bieżącego miesiąca. 

Wszelkich wyjaśnień i informncyj zasięgnąć mo- 
fsa w sokrełarjacie klubu ul. Gertrudy 9, parter we 
wtorki i czwartki od godz: 7—8 wieczorem. 


REPERTUAR KINOTEATRÓW 
DCIECHA: „Psecz z maską“ (W sidłach kobiety). 
NOWOŚCI: „Usta, które każdy całuje". 
WANDA: „Kobiety, na sprzedaż". 

REDUTA: „Karawana” 
SZTUKA: „Galganiarz paryski“. 
BROMIER; „Roznosicielka chleba 


„NOWY DZIENNIK” palek 15 marea 


NE 
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Dziś czwartek, dnia 18 marca br. wielka premjera w Kinie „SZTUKA: | 


Najnowsze wspaniałe arcydzieło słynnej wytwórni francuskiej „Albatros* 


C Czar piękna! |-|_ Szczyt napięcia!" 
GAŁGAENIARZ PARYSKI 


Dramat erotyczny na tle przygód milosnych z tajników Życiu bogaczy i arystokracji francuskiej 
oraz mętów Paryża w 8 wielkich akt. — W rolach tytułowych Mikołaj Kolin i Helena Daly. 
jak ukryć hańbę córki? — Życie za suknię balową. — Szalony bal maskowy. — On zamordował twego uj: 
Miłość pikanina bez treści. — Fałszywy buron — Akuszerka wampir 
Nasze obrazy reklamują się same swą pięknością. — Pregram .-godz. — Począlek przedstawień 8, 7 i 9. 


F Erzebogata treśći 


(CHIFFONNIER DE PARIS) 
(ZBRODNIA NAD SEKWANĄ) 


al aresztowania w widz daną alera naduiyé na poci w rakowe 


Jak już donosiliśmy, organa Śledcze policji kra- 
kowskiej aresztowały Mieczysława Borka urzędni- 
ka pocztowego, który od kilku miesięcy dopuszczał 
się systematycznych kradzieży listów krajowych i 
zagranicznych w urzędzie pocztowym Nr. 2 w Kra- 
kowie i w urzędzie pocztowym w Brzesku, gdzie 
był na kilka tygodni delegowany. Ponadto Borek 
w porozumieniu z woźnym firmy „Buk“ Stanisła- 
wem Kwalerem odbierał od niego całą koresponden- 
cję wspomnianej firmy z naklejonemi używanemi 
znaczkami pocztowemi i po pizybiciu pieczęci pocz- 
tewej, listy le ekspedjował, narażając w ten spo- 
sób skarb państwa na straty, zaś uzyskaną gotówkę 
którą miały być opłacane listy, dzielili się, 

Borek w chwili aresztowania usiłował zniszczyć 
i odrzucić kompromitujące go dokumenia, W cza- 
Sie rewizji mieszkania i osoby Borka, znaleziono 41 


Z teatru, literatury i sztuki 


— Z TEATRU IM. J. SLOWACKIEGO. W sv- 
botę wchodzi na afisz najbardziej obok „Fotela 47” 
Sukcesowa komedja Ludwika Werneuiłlea „Cetno 
Licho“ (Pile ou face), w której p. SmośarSka ukaże 
się po raz pierwszy u nas w roli komedjowej. 

— JOSMA SELIM I RALF BENATZKY W KRA 
KOWIE. Josma Selim wraz z akompanijatorem swo 
im znanym kompozytorem Rallem Benatzkym, wy- 
stąpi po raz pierwszy w sobotę 20 bm. w Sali Starc- 
go Teatru, poraz drugi zaś w nmiedzieię 21 bm, 
w „Bagaleli”, 

— Z OPERETKI. Na repertuarze ulrzymuje SiC 
w dalszym ciągu rewja Lecdigera „Puśćmy się!" 
ciesząca się znacznem powodzeniem. 

— KONCERT BERTY KILRINY, zapowiedziany 
na dzisiaj, czwarlek 18 bm., zosiaje odłożony z po- 
wodu nagłej niedyspozycji artystki, podobnie jak jej 
koncerty bukaresziciskie, Zakupione bilety zachowu 
ją ważność. 

— JAK MOŻNA DOPOMÓC NIESZCZĘŚLIWYM 
DZIECIOM ZAGROŻONYM GRUŹLICĄ? Kupując 
bilet do ‘Teatru im. Słowackiego na dzień 21 bnm. 
gdzie o godzinie 11 tej przed południem odbędzie 
się wspaniała ilustracja do bajki „Śnieżka” i Opera 
w 3-ch odsłonach pod tytułem .Zbłąkany chłopiec“ 
układu Ł. Fetisów Kedlerowej tudzież cały szereg 
pięknych ewolucyj tanecznych układu Stelli Bursów 
nej. Całkowity dochód z przedstawienia przeznaczo- 
ny jest na dzieci zagrożone gruźlicą, Bilety w Cenie 
od 20 groszy do 2 zł 50 gr. 


REPERTUARY TEATRÓW KRAKOWSKICE 
TEARBR MIEJSKI EM, J. SŁOWACEKERGG 
Czwartek: „Wesele“, 
Piątek: , Wesele". 
BAGATELA 
Czwartek: ,Orłow* z Lucyną Messal i Redem. 


OPERETKA 
Czwartek: „Puśćmy się“. 
Piątek: „Puśómy się“. 
Wina pI; IG RE a nali] 
Z ERAJU. 


P. P. S. zawiera porozumienie z secjalistami 
mniejszości narodowych? 


Niedawno odbyła się w Lodzi wspólna konfecen 
cja przedstawicieli PPS. z reprezentantami nic 
rieckhiej Pariji Pracy w Polsce, która ma w Sejmie 
trzech posłów. Konferencja uchwaliła, by obydwu 
stronnictwa prowadziły wspólną akcję nu terenie 
zwalczania szowinizmu w Społeczeństwie polskie n 
1 niemieckieim. Pozatem przyjęto wniosek o zwoła- 
nie wspólnej narady do Katowic w kweslji autono- 
wji kułuralnej dla niemieckiej mniejszości narado- 
wej w Polsce. Jak podają, plunuje PPS. zwołać 
wkrótce konferencję wszystkich Stronnictw socjałi- 
siycznych w kraju, z wyłączeniem komunistów i So- 
cjalistów niezależnych. PPS. ma zwrócić się podobno 
i do żydowskich stronnictw socjalistycznych w spra- 
wie wspólnej działalności w różnych dziedzinach. 


. am. i pewną ilość gotówki krajowej i zagtas 
nicznej, zaś w mieszkaniu Większą ilość listów, któ. 
re zabrał z poczty, „oł 

W związsu z powyższą alerą tulejsze organa ate. 
Sziowały Tadeusza Gieślickiego, urzędnika kontroli 
Skarbowej Stanisława Porębskiego D. urzędniku 
bankowego i Zygmunta Łobodzińskiego, urzędniką 
pocztowego przy urzędzie celnym, ktorży przynge 
szone przez Borka listy wspólnie z nim otwieralf 
i zabierali z meh znalezioną gotówkę, którą wyda 
Wali na różne zabawy, — Jak dotychczas stwiere 
dzono na podstawie ich rozrzulności, wymienienł 
wykraudłi z listów gotówkę w różnych walutach pøs 
nad 4600 zł Aresziowanych odstawiono do aresżtów 
sądowych w Krakowie, a dałsze dochodzenia w tej 
sprawie prowadzą Organa Słedcze. ` 


— — 


DYWANY PERSKIE 


wielki i piękny wybór tylko u firmy: 


|. Bilhbaum, inkiw, Dietla 81. 


Cany bardzo przystępne. 


MOE" 


„Moment donGsi z Gdańska: Z Nowego Jorku 
nadeszla wiadomość, iż „Joint wyasygnowuł 540.90Q 
dolarów na lani kredyl dla rzemieślników drobnyca 
i średnich kupców. 50.000 dolarów przeznaczono poe 
zatem na doraźną pomoc w związku Ze zbliżające» 
mi się Świętami. a 50.000 dolarów na pomoc dziee 
ciom. Razem — 400.000 dolarów na cele pomocy lu 
dności żydowskiej w Polsce. 

Wisdomość ia wymaga polwierdzema” ze strony, 
Ilgzekulywy „Jointu”, 

Z giełdy 

Gicłda krakowska z 18 bm. (W nawiasie 
kursy z 17 bm.) Zieleniewski 9.25 (9.15), = 
Górka 6.60 (6.50—6.60), — Cmielów 0.15 = 
Krakus 0.18. — Chodorów 3.90—4 (4). — Chy, 
bie 3.10 — Piasecki 1.30. 

Dolar nieco słabszy 8.20--8,30. Bank Polski 
płacił za gotówkę i czeki 8.—, 


3 Gielda warszawska 


Giełda warszawska z dnia 17 b. m. (PAT) 
Waluiy: Belgja “242 Molandja 319780, Lendyn 3488 
Newy Jerk 7:98, Paryż 2868, Praga 28 64, Wzwajeatja 
15367, Wiedeń 112/07, Włucby 5207 ° 

Aicja: Faak Maiapolski Kraków —— Bank Prie- 
mysłewy Lwów ©.13, Baak Zw. Sp. Zar. Peznań 4 6%, 
fuls 6-59, Wild —*— Cegieiski 7-49, Parowozy 0:20 Za- 
wiareje 760, Zegluga 0'08; Folska nafta 0 40. sila i Swis- 
ie C16, Chmielów 1'15 Sterachewice 1:81, Peciak 0'60, 
7 jelenia wski s'75, Zyradów % — @hocerew 9'95 

Papiecy pańziwowe: šte pożyczka kemwarsyj» 
na 43512, 1% kożykzka koRwersyjma 180, peżyezka dø- 
EE uol, 6a—, w złotych 474'50 pożyczka kolo- 
swa 


Gielda wiedeńska 


Gielda wiadańska z dnia”17 i. m. (PAT) 
nGWwizy. Amsioream 21352, Belgań 1245, Beria 16845 
biaksela 2374, kudapest, 9917, Bukareszt <E6, Wkry” 
:tamia 15230, Kwponkage 18530, Lendya 3440, Madryt 
“YSG Medjolsa 2837, Nowy Jerk 78775, Paryż 2640 
l iaga 2646, Sefja $12 Sztokholm 189,40 Warszawa 
84,60 — 45'40, Zurych iis'22 delary 767 —, kolgijuiie 
ŻuQv bułgarskie 507', dukskie ——, murki miąmię: 


„ckie 16836, amgioiskie 3434, jugesłewiańskie 1242, mer 


wekkie—'—, pelskie 85600, rumiukskie 298, szwedzkie 
18936, szwajcarskie 13095, kiampańskie 9920 cacskie 
26:38 węgierakie 39'1U, tureckie 353 

Akcje: Zieleniewski 36, wilesja ——, Fante 11%, 
Gal. arpaty Vè’ Gulieja 370, Siersza 19, Sauk Matu- 
Polski ——, Kaak Hip. —' Tepege —', 


"Nr. oz 
ME NW O 
Giełda zurychska 

' Zatych, 17. 3 PAT. Paryż 18.60, Londyn %.25.7, 
dowy Jork 5.19.6, Belgja 21.25, Włochy 20.31, Hi- 
zpanja 73.20, Hlolandja 20815, Berlin 1.23.7 Wie- 
leń 73.20, Sztokholm 139.20, Oslo 112.75, Kopenha- 
ja 136 1/4, Sofja 3.75, Praga 15.380, Warszawa 60, 
Budapeszt 0.72.8, Białogród 9.14.5, Ateny 7.30, Kon- 
tantynopol 2.72, Bukareszt 2.19.5 Ilelsinglors 13.10. 
luenos Aires 202. Tendencja niepewna. 


' Giełda londyńska 
Londyn, 17. 3 PAT. NoNwy Jork 4.86 3/82, Holan- 
dja 12.13 3/4, Francja 135.85, Belgja 120.75, Wto- 
hy 121.20, Niemcy 20.42, Szwajcarja 25.26, Hiszja- 
„ja 34.52, Danja 18.58 i pol, Szwecja 18.15, Norwe- 
gia 2262 i pół, Helsingfors 193 Praga 164 1/16. 


raur BZNANNYR . Mus TY mareg 
Giełda paryska 

Paryż, 17. 3 PAT. Londyn 135.75, Nowy Jork 
27.93, Belgja 12.50, Hiszpanja 392 i pół, ‘Włochy 
112.05, Szwajcarja 537.50, Danja 732, łlolandja 1118 
Norwegja G0.21, Szwecja 747, Rumunja 11.45. 


NIEDOBORY OPŁAT CEŁNYCH, Jak nas infor- 
mują. urzędy celne przystąpiły już do egzekwowania 
opiat celnych za pomylkowo zastosowane zbyt ni- 
skie stawki przy odywawach, dokonanych w ciągu 
oglalnich dwóch lat. Dopłaty te wynasza częstokroć 
znaczne Sumy, Co sluwiu Szereg firm w Ssyluacji nie 
wyplacalności, o ile władze celne żądają zapłaty je- 
dnorazowej. Wobec lego Ministerstwo Skarbu — na 
skulek interwencji Izb Handlowych — przyrzekło 
uwzględniać poszczególne dostatecznie umotywowa- 
ne prośby 1 prolongować terminy uiszczania pomie- 
niohych dopłat na 2 do 5 miesięcy. 


atzególy przebietu wypadków Włorkowych w Genewie 


W uzupełnieniu podanego już przez nas 
wczoraj telegramu z Genewy 0 odroczeniu 
przyjęcia Niemiec do sesji jesiennej, podaje- 
my obecnie bliższe szczegóły tego decydujące 
go dnia. 

Przebieg wypadków był następujący: 

Okazało się dźssa;, że nie tylko Brazylja 
domaga się stanowczo przyznania „ej miejsca 
w Radzie Ligi, ale z podobną preiensją wysla 
piia dzisiaj także i Rumunja. Podobno Pumu 
nja uzyskała przyrzeczenie Francji, iż w razie 
zrzeczenia się Czechosłowacji miejsca w Ra- 
dzie Ligi, przyjęty zostanie inny przedstawi- 
ciel małej Ententy. e 
Hrzez cały dzień zrziejksu uzilowano od- 
wieżć Rumunję od zajmowanego stanowiska 
a Brazylję skłonić do cofnięcia veta przeciw- 
ko przyjęciu Niemiec, na wypadek nieprzyzna 
mia Brazylji miejsca w Radzie Ligi Usiłowa- 
nia były daremne. Delegat brazyiijski Melio 
Franco oświadczył, iż skoro Polska ma cirzy- 
ma: miejsce w Radzie Ligi, musi leź być za- 
stąpiona w Radzie Ameryka poludniowa. 

W związku z tem nieprzejednanem stanowi 
skm delegata brazylijskiego doszło do bar- 
dzo ostrego incydentu pomiędzy p. Mello Fran 
co a Briandem i Chamberlainem. Mello Fran. 
co zaatakował ostro ministrów Anglji i Fran- 
cji za zobowiązywanie się przyrzeczeniam: 
Wobec pewnych państw. 

Stanowisko Mello Franco skłoniło szereg de 
legatów państw amerykańskich do wysłania 
telegramu do rządu brazylijskiego z prośbą 
o wysłanie łagodniejszych instrukcy; dla Mel- 
lo Franca. Odpowiedź na telegram oczekiwa- 
na jest dziś wieczorem, 


Skutki 


Genewa, 16 3. (K) Nie ulega watpliwości, 
Że pod wpływem dzisiejszych wypadków bę- 
dze musiał ustąpić po powrocie do Berlina 
Luther i Stresemann. Prawdopodobny jest 
również kryzys agbinetowy we Francji, An- 
glji i Polsce. 


Komunikat oficjalny 


Genewą, 16 3 (K) Godz. 10.30 wieczór. O 


-— 0 


Wczorajszy dzień w Genewie 


„„Moralne przyjęcie Niemiec do Ligi“ 


(Telegram własny 


> Genewa, 17 3. (K) Dziś w południe odbyło 
się posiedzenie pełnego zgromadzenia Rady 
Łigi Narodów, na którem przedstawiciele po- 
szczeólnych państw wyrazili ubolewanie, iż 
nie udało się osiągnąć porozumienia j przy- 
jać już obecnie, jak się spodziewano, Niemcy 
do Ligi Narodów. r 
Delegat Brazylji 
Mello Franco 
złożył uroczyste oświadczenie, iż postanowie- 
nie rządu brazylijskiego jest nieodwołalne i 
ostateczne. Veto swoje przeciwko przyznaniu 
Nemcom stałego miejsca w Radzie Ligi Bra- 
lja podtrzymywać będzie tak długo, dopóki 
kraje południowej it środkowej Ameryki nie 


ZK R MDM >> | — 2-REĘ 


otrzymają przedstawicielstwa w Radzie. | 


godzinie 9 wieczorem ogłoszony zostal nasię- 
pujacy komunikat: -- 
„Przedstawiciele 7 mocarstw, które podpisa 
ły umowy w Locarno komunikują. że po wy- 
jaśnieniu się sytuacji, które nastąpił» w osta- 
wich kilku dniach, wyłoniły się w tej chwil 
nowe trudności, powodujące, że przyjęcie Nic- 
miec do Ligi narodów, może być ewentualnie 
odraczone. sk 
iezdźwięki, jakie powstaly nie dotycza me 
ium spraw, ale sa natury czysto formalnej. 
Jest nadzieja, że mimo trudności, które ię wy 
tonily, układ zawarty w Locarno hędzie zrea- 
lizawany. 
Pizyjęcie Niemiec nastąpiłoby na następnej 
sesji Zgromadzenia Ligi, które rozpocznie się 
w czerwcu lub sierpniu br.". ać kaz: 


Po decyzji 


Genewa, i6 3. (K) Po zamknięciu decydują- 
cego posiedzen'a. otoczyłi tłumnie dziennikarze 
wychodząc: =z z sali narad premiera Skrzyn- 
skiego. IS Skrzyński był bardzo  przygnębio. 
ny. Na zapytanie, jak się sytuacja w fei chwi- 
Ji przedstawia p. Skrzyński odpowiedział: 

-- Mamy czas jeszcze do jutra do godziny 
iQ rano. Do tej pory z pewnością będziemy 
mieli już odpowiedz rządu brazylijskiego. —- 
Zolaczymy. P 

Również Briand i Chamberlain, gdy 
szczali salę narad, czynili wrażenie 
przy gnębionych. 

Natomiast deiegaci niemieccy nie zdradzajs 

s'adów wzruszenia. Z Berlina nie nadeszia 
dotąd żadna instrukcja dla delegacji niemiec- 
kiej, ponieważ jeszcze w: godzinach wieczor- 
nych myślano w Berlinie, iż się doprowadzi 
do porozumienia. 


Komunikat biura Wolffa 


Genewa, 16. 3 (K) Biuro Wolffa ogłosiło komuni- 
kat, przedstawiający przebieg wypadków dzisiej- 
szych. Komunikat zaznacza, iż delegacja niemiecka 
musiała wyciągnać konsekwencję z nielojalnego Po- 
siępowania wobec Niemiec ze strony Brianda i 
Chamberlaina. 
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„Nowego Dziennika“) 
Chamberlain 


jako sprawozdawca W pierwszej komisji o- 
świadczył, iż wszyscy głęboko ubolewają z te 
go powodu, że przyjęcie Niemiec do Ligi mu. 
siało być odłożone do września. Wciąż wzra- 
stając trudności spowodowały niestety dzisiej 
szą sytuację. 
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Briand 
w imieniu Francji przyłączył się we wzrusza 
jacych słowach do przemówienia brytyjskiego 
ministra spraw zagranicznych. Oświadczył 
on, że udało się dojść z Niemcami do porozu- 
mienia dzięki oświadczeniu że strony Szwecji 
i Czechosłowacji, którym wyrażam jak naj- 
soręisze podziękowanie. Powstały jednakże 
inne trudności nie do pokonania, Utrzymuje 
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się jednak nadzieja, że również i le trudności 
usunięte zostaną do jesieni. 
Następnie Briand przedłożył Zgromadzeniu 
następującą rezcincję: 
„Zgromadzenie ligi wyraża ubolewanie 
wskulek trudności, jakie się w osłatnich 
dniach wyłoniły. udaremniony został jedyny 
ce], dia którego Niemey zostali zaproszeni do 
Genewy. Zgromadzenie Łigi wyraża życzenie, 
by trudności zostały usunięte aż do  następ= 
nej sesji jesiennej. t tak, ażeby przyjęcie Nie. 
miec do Ligi mogło już wtedy natąpić bez 
przeszkód”, — 
Uzasadniając swą rezolucję. prosił Briand, 
aby przez jednomyślne jej uchwalenie Zgroma 
dzenie Ligi już leraz dalo wyraz zgodnemu Í 
e życzeniu przyjęcią Niemiec do 
Ligi narodów i zadokumentowało niejako, że 
moralne przyjęcie Niemiec już nastąpiło. 
W głosowaniu rezolucja Brianda zostala je 
dnolny cślnie uchwałona. mą 
Zabierająac ponownie głos, Briand wśród bu 
rzy oklasków oświdaczył, iż wierzy niezłom= 
nie w trwałość dzieła dokonanego w Locarno. 
Przy sposol'mości minister francuski wypowie 
dział kilka © decznych słów pod adresem de- 
legacji niemieckiej. 
Delegat szwedzki Unden w którtkiem prze- 
mówieniu wyraża ubolewanie z powodu TOZe 
bicia rokowań, do czego się przyczyniły naa 
cjonalistyczne interesy nieklórych państw. W 
ten sposób jedyny ccl sesji marcowej Ligi zo 
stał unicesiwiony. — 
Przemawiali jeszcze: 


— 


delegat szwajcarski 
Motta. oraz holenderski delegat Loudon, któ- 
rzy wyrazili glęboki żal z powodu ujemnych 
rezullatów sesji. — 

Wkońcu zabrał głos delegat albański, który 
nie stawaijąc formalnego wniosku, prosił o 
przystapienie do głosowania nad sprawą przy. 
jęcia Niemiec. rozw 

W glosowaniu zgromadzenie Ligi zgodnie 
z decyzją, która zapadła wczoraj, na posie- 
dzeniu przedstawicieli państw locarneńskich, 
uchwaliło odroczyć przyjęcie Niemiec do Ligi 
Narodów do następnej sesji Zgromadzenia 
Ligi, które odbędzie „się we wrześniu. 


Genewa, 17 3 (K) Stresemann na krótko 
przed wyjazdem oświadczył dziennikarzom: 
— Wyjeżdżamy z Genewy bynajmniej nie 
rozczarowani. Dzieło Locarna prowadzić bę- 
dziemy nadal. — = 
Nader serdeczny charakter miało przyjęcie 
40 dziennikarzy niemieckich przez Brianda, 
który sam wyraził życzenie porozmawiania z 
Niemcami. em 
Na wstępie wyraził Briand radość z powo- 
du jednomyślnego uchwalenia jego rezolucji 
przez pełne Zgromadzenie Ligi. Temsamem 
dokonalo się moralne przyjęcie Niemiec do 
Ligi, 
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Str. 12 __ 3 „NOWY DZIENNIK” piątek 19 marea 
z włókien liści kawowych 9 


s res" MO KKA: 


z watą zdrowotną wyrobu fabryki tutek i bibułek do papierosów oraz notesów, bruljonów, 
bloków rysunkowych, ksiąg handlowych i t. d.» 


Podwójnie eszczęciza 


grosza i zdrowia kto pali jedyne w smaku i jakości 


Doina wysprzedaż! 


Różne naczynia kuchenne, emaljowune, cynowana 
i pocynkowane, aluminiowe, alpaka itp. niżej csa 
fabrycznych sprzedaje 


Feigser, sklep telan, inkiw, Bracka racka 13. 
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oraz kąpiel rytualna (MIKWA) 
w Krakowie, ul. św. Gertrudy 19 
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w Rynku podgórskim lub 
przy ul. Lwowskiej w Pod- 
górzu, poszukuję na kaa- 


sze! — Zgłoszenia pod 
% Admin. N. Dz. 


Fabryka pieczątek 


poszukuje 
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Niniejszem podaję do łaskawej wiadomości P. T. 
Klienteli, iż prowadzę nadal ' 
Zaklad iamburowanla 
endlowania, plisowania, aplikowania itd. pod firmą: 


SABINA 


Kraków, ul. Dietiowska L. 55 


maz 


w: ZOCHA |. 


Fab. Chemikal, Kraków, Kościuszki 37. 
AMIE AEK omzijowanei mel metalowe PIECZĄTKI 
różnego rodzaju w pierwszorzędnem 
wykonaniu peleca po niskich cenach 
W l E MANAN, Jai Stanisława 3. 
WW o 
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który ukaże się dnia 28 marca b. r. w zwiększonej objętości i podwójnym nakładzie, zawierać będzie także 
wi kszy dzial inseratowy 


Zamówienia inseratowe przyjmuje od dnia dzisiejszego Administracja „Nowego Dziennika“, ul. Orzeszkowej 7. — Tel. 279. 


i wykonuję wszelkie w zaktes powyższy wehodzące 
prace po cenach jak najniższych. 
Prosząc P. T. Klientelę o dalsze zaszczycenie mnie 
Swoimi względami, kreślę się 
z poważaniem 


Sabina Anisteld-.Haipernowa. 
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Naljsilniejsze bóle 
głewy usuwa. 
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